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Przedstawiciele polskiej i  radzieckiej młodzieży
podejmowani przez ambasadora ZSRR

WARSZAWA', 2.X. (Polpress)v W /go3zi- 
nach wieczornych' dn ia  £ b m .am S asad o r 
ZSRR Lebiediew  w ydał przy jęcie a  oka
zji pobytu  w Polsce delegaĆJji mfodzieźy 
radzieckiej. > V1

W  pięknie urządzonym  now ym  gm achu 
am basady przy Al. Szuclia po raź  p ierw 
szy zapaliły się Wszystkie św iatła. P rzy
bywających gości <—> przedstawicieli 
wszystkich polskich organizacji młodzie
żowych — w itał am basador Lebiediew  
wraz z m ałżonką w  tow arzystw ie dele
gatów m łodzieży radzieckiej o raz  człon
ków am basady. W śród gości obecna była 
ob. W isław a O sóbka-M orawska, małżon
k a  P rem iera  Rządu Jednrości N arodow ej:

O godz. 19 przybył do gmachu amba
sady Prezydent Krajowej Rady Narodo
w ej ob. Bierut.

Po pierw szym  toaście wzniesionym  
przez am b?xadora Lebiediew a n a  cześć 
przyjaźni m łodzieży polskiej i  radziec
kiej, zab rał głos ob. P rezyden t B ierut, 
podkreślając, żę je s t m u niezm iernie mi- 

spotkać się z zebraną razem młodzie
żą polską i radziecką, która będzie kon- 
tyi%iować i utrwalać przyjaźń między o- 
bydwoma narodami.

Z ebrani odpow iedzieli długotrw ałą o- 
w acją na cześć P rezyden ta B ieruta. P rze
wodniczący delegacji młodzieży radziec
kiej M ichał Kotow podziękow ał m łodzie
ży polskiej za serdeczne przyjęcie, Z ja 
kim spotkąła się młodzież radziecka w 
czasie swej p(filróży po Polsce.

Kolejno zabierali głos przewodniczący

w szystkich polskie]) organizacyj m łodzie
żowych! oB. ol>, O brączka (OM TUR), Ko- 
wałsfkl (ZWM)* D om ański (Wici), W oj
dak' t(ZM D)ioraż przedstaw iciel ZH P hrm . 
K ieraków ski *—* w gorących słow ach pod- 
nftiisząo' znaczenie naw iązanych węzłów 
przyjaźni t  współpracy między młodzie
ż y  polską i radziecką, k tó ra  zawsze bę- 
(J?fe d la  nas wzorem  patrio tyzm u, b oha
terstw a f  pracowitości*
V  /  ’ ~  ----------

Następnie Prezydent Bienrt Wręczył 
delegacji młodzieży radzieckiej upomi
nek od polskich organizacyj młodzieżo
wych w postaci albumu ze zdjęciami 
Warszawy. i%: '

Reszta wieczoru minęła W m iłej atm o
sferze, dając okazję do szczerej i  przy
jacielskiej wymiany myśli między przed
stawicielami młodego pokolenia Polski i :
ZSRR.

ooo- t

Prez. Truman domaga się
lepszego traktowania b. więźniów

WASZYNGTON, 2.X. (Tass). Siedziba 
prezydenta Trum ana — Biały dom —1 
opublikował pismo prezydenta do gen. 
Eisenhowera, w którym  prezydent T ru
man zwraca uwagę Eisenhowerowi na 
niewłaściwe warunki w jakich przebywa
ją byli' więźniowie obozów niemieckich. 
Potępia trzymanie ich w obozach w dal- 
sfeym ciągu. „Co się zmieniło w położe
niu byłych więźniów, chyba td» że straż
nicy SS zamienili się w Anglików i Ame

rykanów —i mówi prezydenft Truman. 
W dalszej ezętiel pisma poleea gen. Eisen
howerowi rekwirowanle mieszkań nie
mieckich i oddanie leh' pokrzywdzonym 
więźniom. „Obecne położenie W Austrii 
i Niemczech nie odpowiada poslfinowie- 
niom poczdamskim. Niemcy muszą od
czuć, źe są winni. Nie można .tolerować 
dtużej zachowania się Niemców, którzy 
czują się w dalszym ciągu panami sytua- 
ei ‘“*

Z posiedzenia
komisji polsko-węgicrckiei

WARSZAWA, 2.X. (Polpress). W dniu 
28 września br. odbyło się pierwsze po 
.siedzenie komisji polsko-węgierskiej di: 
ustalenia wymiany towArowcj na ok iti 
do końca roku bieżącego. Polska ofiaro 
wujc węgiel I koks, strona zaś węgier
ska fasolę, groch, słomę ryżową, szczot 
ki r W is y t  I środki lecznicze.

i Polonia szwajcarska protestuje 
przeciwko wyrokowi w Paderborn

BERNO (Polpress). Zjednoczenie De 
mokratycznc Polaków, w Szwajcarii, re 
•prezentujące przeszło dwudziestotysięcz 
ną emigrację polską w Szwajcarii, U- 
chwaliło rezolucję, W której potępia ó- 
stro wyrok w Paderborn i domaga się te- 
fwiąji procesu.

Bevin omówi sprawę
t Palestyny z dr. Weizmanem

LONDYN (Polpress). Agencja „Unitcfl 
Press" donosi I  zazwyczaj 'dobrze poftf- 
formowanych źródeł, te w  najbliiszyfifi 
dtaiach Cbrytyjski m inister spraw  Zagra
nicznych, Bevin, odbędzie konferencję *  
przewodniczącym światowej organizacji 
syjonistycznej, drem W eizmanem w sprag. 
wie Palestyny.' ”

A m basador W łóeh  
u m in . M od zelew sk iego
W iceminister spraw zagranicznych ob. 

■'ygttiunt Modzelewski przyjął ambasa 
'Wfa Włoeh p. Engeniasza Realo, z któ- 
r> m odbył dłuższy konferencję.

-ooo-

Napady bandyckie
n a  Z aolziu

CIESZYN, 2.X. (Polpress). Plaga ban
dytyzmu na kląsku 'Zanlziańskim rozprze 
strzenia się. Bandyci napadają przewa
żnie nocą na mieszkańców wsi, rabując 
dobytek pod groźbą rewolwerów. Ostat- 
fclo w Dziedmorowicach na Zaolziu .szaj
ka uzbrojonych bandytów w mundurach 
czeskich żołnierzy napadła nocą na 8 go
spodarzy wsi, zabierając iin żywność, ra
dia I inne wartościowsze rzeczy. Podob
ne wypadki zanotowano i w innych wio
skach Śląska Cieszyńskiego po obu stro
nach OSy. . ■. 'U,,:

Z k on gresu  Związków Zaw odow ych
Utworzenie Kom isji Konstytucyjnej

PARYŻ, 2.X. (Polpress). Podczas obrad TEHERAN, 2.X. (Tass). Centralna Ra-
w dniu 1  października na Światowym 
Kongresie Związków Zawodowych po
stanowiono stworzyć Komisję Konstytu
cyjną, której zadaniem będzie . opraco
wać struktury nowej międzynarodowej 
Federacji Związków Zawodowych. Do 
prezydium Komisji wybrano przedstawi
cieli Związku Radzieckiego — Kuźnieco- 
wa, Wielkiej B e ta n ii — W altera Cltrl- 
na, Stanów Zjednoczonych — Chilmana, 
Francji —■ Franchand, oraz Chin — O b . 
Do Komisji weszli przedstawiciele Polski, 
Ameryki Łacińskiej, Szwecji, Australii i 
Nowej Zelandii, Unii Południowo-Ame
rykańskiej, Wioch, Norwegii, Czech oraz 
Międzynarodowej Federacji Robotników 
Transportowych.

da Związków Zawodowych w Teheranie 
wystosowała depeszę do Zjazdu Związ
ków Zawodowych w Paryżu oraz do Ra
dy Ministrów Spraw Zagranicznych w 
Londynie, w której ostro potępia repre- bitnie antydemokratyczne. /*  

- *"• ---------------- ooo

sje stosowane przez gubernatorstwo we-V1 
bce robotników. Delegaci wyznaczeni n « ’ 
konferencję paryską zostali aresztowani 
i musiano naznaczyć innych. Zachowa
nie się gubernatora awaf.ane jcsl za wy*

F ala strajków
w Stanach Zjednoczonych

NOWY JORK, 2.X. (Polpress). Jeden z 
przywódców zw. zawodowych przemy
słu naftowego, Knight, oświadczył przed
stawicielom prasy, że o iłe żądania ro
botników, dotyczące 30 proo. j>odwyiki 

oóo-
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Gen. Mac Arthur złoży wizytę 
cesarzowi Japon ii

LONDYN (Polpress). Specjalny korę-1 gen. Mac A rthu ra  z cesarzem , H lrofifto 
spondent agencji „R eu tera" S iliam  Sym th w yraził generałow i podziękow aniu zs  
donosi, eż gen. Mac A rthu r ^będzie praw* ‘ 
dopodobnie w kró tce rew izytow ał cesarza 
H iroh ilo  w jego pałacu. Rzecznik ja p o ń 
skiego M inisterstw a Spraw  W ew nętrz
nych oświadczył, że podczas spo tkan ia

-ooo-

Delegacja Polska na międzynarodowym Zjeździe 
dla Spraw Opieki nad dzieckiem

I BERNO - (Polp ress). M iędzynarodowy 
k jiu ., opieki nad  dzieckiem  — ofiarą  

y» Zakończył się. W. obecności 
władz m iejskich i kan tonalnych  odbyło 
sfę uroczyste posiedzenie, n a  k tó rym  każ 
dem » 5  uczestników  zjazdu w ręczono 
ow. M agna C harta firo Juvęn tu te  Mun-

K ierow nik delegacji polskie), p ro f . 'M i
chałowicz, odbyw a obecnie tou rnee po 
Szw ajcarii. Odczyty prof. M ichałowicza, 
przedstaw ia jąca działalno^*
niem iecką n t  terenach  pylskłch i w oho 
z a c h . /  koncen tracy jnych . pozostaw iają 
n ieza ta rte  w rażenie. P rof. M ichałowicz

to
T)eklaraęfe P raw  Młodzieży Świt*/. 1 udziela ł równie/.. inform ;H vj o Pols e 

zawierajaca <\7itezę p ia t, zjazdu. prz§dsta\vjcjefcvvi p rasy  s/w ajcar^kio j,

przeprow adzenie okupacji Japon ii bes 
przelew u krw i. ) ' \ ' r , ',!<«

Zarów no naczelny dow ódca w ojsk 
sprzym ierzonych' jak  i cesarz w yrazili 
p rzekonanie, że gdyby doszło do inw azji, 
pociągnęłaby on a  za sobą o lbrzym ie o- 
fiary^w ludziach  z obu stron  i zakończy* 
łaby się" całkow itą zagładą Jajipnii. N a 
stępnie zostały om ów ione szczegóły!*!*.-1 
tyczące okupacji?''? ew entualnej odfciife- 
wy Japonii.^, P rzed  opuszczeniem  ̂ amlia-, 
sady "cesarz H iroh lto  ; p ro s ił gen. Mac 
A rthura , by  Z ech cia ł gft odw iedzić^W  Je
go 'pałacu . A, t ^

LONDYN (Polpress)1. ■■ P ra sa  angielska 
donosi, że japońsk i m in iste r sp raw ied li
wości w ydał zarządzenie w spraw ie u ję 
cia niem ieckich przestępców  w ojennych, 
ukrywaitM iych.aię w lapon ii,

płac, nie będą uwzględnione, 250 tysięcy 
robotników naftowych w Stai.ach Zjed
noczonych porzuci w najbliższym czasie 
pracę. Knight podkreślił, łe  w ubiegłym 
roku amerykańskie towarzystwa naftowe 

{otrzymały 650 milionów dolarów czyste
go zysku, czyli o  100 proc. w ięcej niż w  
roku 1939. W  tych' w arunkach żądan ia  
robotn ików  są całkow icie uspraw iedliw io  
ne i o ile dyrekcje tow arzystw  n a fto 
w ych nie uwzględnią tych żądań, będJłe 
ogłoszony wtrajk w całym  .Ira ju . Dotyclw 
czas s tra jk u je  30 tys. robotników  prze
m yśla naftow ego.

S tra jk  25 tysięcy robotników  przem y
słu sam ochodowego w D etroit trw a w 
dalszym  ciągu. Jeżeli place tych robo tn i
ków n ie zostaną w najbliższych dniach' 
podw yższone, pracow nicy koncernu  s a - 1 
mocliodowego w liczbie 350 tysięcy oraz 
robotnicy firm y sam ochodow ej w liczbie 
!20 tysięcy,''rów nież porzucą pracę. ! 
r, ^Strajk 60 tysięcy robotników  tartaków  

północno-zachodnich S tanach trww W 
dalszym ciągu. -i
Ji NOWY JORK, 2.X. (Tass). F a la  s t r a j ; ' 
ków ̂ w ̂  Stanach' Zjednoczonych rozprze- 
strzcnia.’się coraz bardziej. Obeqftie s tra j-^  
ku je  ju ż  350 tysięcy robotników . W ,s a 
m ym  Nowym Jo rk u  300 tysięcy osób nie 
może pracow ać z powodu str&jjcw win^ 
dsMW7V
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To, co dzloje się na .Śląsku Cieszyli 
skini, napaw a nas głębokim rozgoryczę 
Mieni w stosunku do wlhilz czeskich i ba 
dzi zrozum iali troskę o los zumieszkll 

' jącej te obszary ludności polskiej

Szykany I prześladowania te j ludności 
»rzez szowinistyczne żywioły efeskie nie 
ostają ani na chwilę. P o h 1' ^  n a  Zaol- 
*iu jest gnębiona z iście hi::!*rowską za 
,’:idlośeią ł brutalnością.

Do wrogiej nam akcji dof .szczane ssi 
niejednokrotnie faszystowskie elementy 
narodowości niemieckiej, Irtóre jeszcze 
do niedawna i. równa pasją tępiły wszel
kie odruchy wolnościowe narodu cze
skiego. Dziś, ci sami ludzie do spółki z 
niepoczytalnymi ugrupowaniami czeskiej 
reakcji zwalczają wszelkie objawy poi 
iko.śei te rro ryzu jąc  spokojną ludność, 
zamykając szkody, napadając na nauczy
cieli 1 działaczy Indowych, bojkotując 
wszystko, co polskie.

T error, jaki dziś szaleje na Zaolziu, 
da się porównać jedynie r teutoóską fu- 
<•!« prześladowania I niszczenia narodów' 
-tłowiańskieli.

Jak  doniosły ostatnio dzienniki, na 
stacjach kolejowych na Zaolziu stoją fa$ 
od dłuższego czasu transporty 17NRHA 
* maszynami rolniczymi i żywności:*, 
przeznaczone dla Polski. Minio, że my 
wyczekujemy z niecierpliwością na te 
transporty — władze caaeskie, jakby n 
iiyśluic ignorując afisze potrzeby, skir 
'owały pociągi na ślepe tory. Jest to  już 
wyraźnie zła wola i posunięta w najwyż
szym stopniu złośliwość.

Wszystko to msoi czysta (dmilśferę, ja
ka zapanować winna miedzy Polską <r. 
<>echoslowucją, rozbija jedność słowiań- 
<ką — tak potrzebna dla zachowania 
'rwnłego pokoju.

Jeżeli uprzytonmimy sobie, że to wszy
tk o  dzieje się na rdzennie poiskiej zic- 
*1 1 . zamieszkałe! w orzytłncznjącejl więk 
'"'Sei przez ludność narodowości poi 

'M ej, która ze swej polskości zdaje no 
hie dokładnie sprawę i za polskość t<’ 
•"nosi dzisiai nrześhidowanie — to mu 
simy dojść do wn<<i«łku. ż" ten tflan rze 
czy nie może ‘rwać dłużej.

My nie chcemy obcych terenów i nie 
oragnicmy mieć w naszych graniem1' 
"óżnorodnej mozaiki narodowościowej, 
Jesteśmy dalecy od wszelkiej myśli Im 
fierialistycznej. dalecy od chęci anekto
wania obcych nam historycznie. geo>*ra 
/icznie i etnograficznie ziem. Ale jedno
cześnie podkreślamy z całym naciskiem, 
łe słusznych swoich praw bronić będzie 
^ y  upurc.Ic I, żc znajdziemy sposoby dla 
zwalczenia wszelkich wrogich mi ni wy 
'•■'pień, zmierzajncych podstępem badź 
,:Mą do wydawla nam cząstki naszej wln- 
-noicł.

L a v a l  —  z ł y  d u c h  F r a n c j i

w Trybunale paryskimna ławie Pods*tdl̂ c
W  tych dniach rozpoczyna się w Pa- 

tryżu proces P io tra  L ćftda , b. parokro t
nego p rem iera  francuskiego, k tó ry  był 
in sp ira to rem  i główną figurą reżim u Vi- 
chy. Typow y tofe zd ra jca  w stylu Qui- 
slinga, o ty le  jest ciekawszy od swego 
pierw ow zoru, że zanim  sta ł się pionkiem  
w rękach  H itlera, m iał już za sobą cie
kaw ą przeszłość.

P ierre  Laval u rodził się w 1883 roku, 
jako  syn oberżysty  z m ałego m iasteczka 
O w ernii, górzystej i b iednej p row incj’,

d a tu rę  óo partam ent-i i zostaje w ybrany  ; dzi w Paryżu  r. zakasanym i rękaw am i
z listy soc ja lis tyczne j..

T era* , p rzeprow adza się e  ubogiej 
dzielnicy do luksusow ej willi w  okolicach 
L asku Bulońskiego, zakupionej na licy
tacji za bezcen w okresie in flacji. Na
b ie ra  gustu do antyków , obrazów , k ry 
ształów  i porcelany. Rozgłos posła - ad 
w okata daje  mu .coraz lepsze spraw y i 
wyższe zarobki. D ysęyplina p a rty jn a  za
czyn* mu ciążyć w reszcie pa apudk-,i w 
rm stepnych w yborach, opuszcza partię,i

ży jącej z w ychodźstw a zarobkow ego i cho^ nie rozsta je  się z ty tu łem  socjalisty  
P io tr  od m ałego zarabiał, odw ożąc po- J*ko ..niezależny '' po  p a ru  la tach  weho- 
dróżnych do C lerm ont - .  F e rra n d  i k u - } ^zi ponow nie dc parlam en tu  u b loku le

koszuli za cynkow ą ladą „b istro " lub  w 
Szw ajcarkach m ałych hoteli.

Lawal zetknął się podczas pogrzebu w 
K rakow ie z Goęringem i m iał z nim  kil* 
kogodzinną rozmowę. Kto wie, czy to  nie 
zaciążyło na jego poglądach i dalszych 
losach świata. W  trzy^ tygodnie później 
byl p rem ierem  F rancji. Na tym stanow i
sku u tru d n ia ł stosow anie sankcji wobec 
W łoch Dodozas aw an tu ry  ahisyńskiej, 
n ieprzy jaźn ie zachow yw ał się w stosun
ku do republikanów  hiszpańskich, faw o
ryzow ał w k ra ju  „ligi patrio tyczne", de
k retam i deflacyjnym  doprow adził lud-

racjuszów  do Vichy. Gdy koniska -ię j * icy , a!e i&siade jitó  w  csn lrom , oo d a k  jłio.ść do ruiny. Ale sam s ta ł się m ultim i
ięcej s » n s  dr, )e i\  t tń n w tó a a i e f  P r r r  iionerem : oosiadaJwlokły, chłopi ?c czy ta ł n a  koźle książkę i w lGceJ

Śląsk Cieszyński od wieków polski jes* 
bezsporną części* terytorialną naszegn 
państwa. Wszelkie zakusy nu oderwą*!? 
•‘yeh terenów od Polski bynajm niej n»<r 
przyczynia sie do u«rant«w:inla dobrych 
^•isiedzkieh stosnnUów miedzy Polską a 
Czechosłowacją, których chyba żyezą so- 
l»ie oba brattrie narody słowiańskie.

W postępowaniu Czechów na Zaolzia 
irudno nic ••.'sjiatrzcć się nroni^j obu

lub przysłuchiwał się rozmowie pasażerów 
Korzystał z każdej sposobności, żeby się
czegoś nauczyć: za służenie do Mszy pro
boszcz pom agał mu w ła c in ie ; za za ła 
tw ienie sp raw unków  w mieście córka 
miejscowego lekarza  uczyła go angiel
skiego, za d robne usługi nauczyciel t łu 
m aczył m atem atykę. P io tr przygotow ał 
się do liceum , zdał m aturę, w stąp ił na 
praw o, przew ażnie sam u trzym ując się, 
chociaż ojciec - szynkarz roh ił dnbre in 
teresy.

Podczas studiów  uniw ersyteckich  
P io tr Lav«I zctleuął się z id eą  so c ja li
styczną *i w stąpił do partii. Założywszy 
kancelarię  w dzielnicy robotn iczej P ary 
ża, z w k u je  d robną k lientelę, doradza 
związkom zawodowym  w zatargach z ka- 
o ita łem ,-b ro n i tow arzyszy oskarżonych 
« zajścia z policją. A czasy sę burzliw e: 
rządy porywczego Clem enceau i renega- 
a Itr i and a w pierw szym  dziesiątku jat. 

W  w ieku w chodzą w kolizję z ruchem  
robotniczym : m nożą sie stra jk i, m anife- 
lacje, starc ia  i rep resje  za nie. Młody 

m ecenas m a pole do popisu  przed k ra t
kam i sądów ; po jakim ś, w ygranym  gło
śnym procesie dziennik ,,H um anrte“ in i
cju je  rb jó rkę publiczną na honorarium  
Ila zwycięskiego a lw okata; co dzień o 
Ttasza listę ofiar. Zbiera «ię ładna sum 
ka. l,aval n ie  p ro testu je  przeciw ko kw e
ście na niego, ale po zakończeniu — ca- 
|łą «trmę p rzekazuje na -cel społeczny. ——
C,o za św ietna reklam a!

Nadchodzi w ojna 1914 roku. Uwolniw- 
zy się od w ojska, rozw ija działalność o- 

piekuuczą nad rezerw istkam i i sierotam i 
po poległych w jednym  z przedm ieść P a
ryża. .zyskuje tam  popularność. — Po 
w ojnie staw ia w tym  okręgu swą kandy-

akiejś itiirrbinar.ji rzc c fjw i-
ście p o d sek re taria i maMB, potem  m ini
sterstw o pracy , w rokx 193! fest już  p re  
m ierem . G abineły w c Frsitieji sjcjeznają 
się  często. •

Ale n ie  czcze zaszw yiy  <,.a cdlcai 
Laval „specjalizu je *»; t p r .n w h  f i
nansow ych. Uczestniczy oS sk  Mac. 'f io  
nalda i B riininga w  konf;n»!ncji foriłfya 
skiej

lonerem; posiadał majątki ziemskie, 
zamki, domy W Paryżu, akcje w najlep
szych przedsiębiorstwach. „Oto człowiek 
który zbogacił się na polityce*4 — wyty
kano go palcami. A gdy upadł w stycz
niu 1936 r. z powodu wystąpienia z rza- 
du radykałów, powstała w parlamencie 
myśl zarządzenia ankiety „dla zbadania 
źródeł m ajątku niektórych polityków".

Z takim  dorobkiem  politycznym , mo-
spraw ie sanac ji gospoda.-* ;^  , mUiym t finansow ym  widział, że w repu- 

Niemiec. Jodzie do W aszyngtonu ceiett. blioe nre m a dla niego przyszłości, —*
uzgodnienia po lityk i w alutow ej. W cho
dzi w św iat w ielkiej finansjery  mtędzv-

siał się zrazu cichym, podczas w ojny —' 
jnw nym  wielbicielem faszyzm u. W  Vichy

narodow ej. Nie uratow ało  to  f ra n k a  pd i zocztł wcielać w życie swe osta tn ie  po- 
dew aluacji, ale rnchliw om n Tfremlerow- | glą<^ społec./ne 1 konsty tucyjne. Wyja-
przyniosło ijrube m iliony.

W yw raca się w 1932 r. ze. swą polity  
ką deflacyjną, zubożającą i.idno^ć. A!e 
po dwóch la tach  pow raca T7 chf<r.rkł->-’ v. 
m in istra  spraw  zagranic,'tn^ch tj jjrsrw4- 
cowym rządzie F lnnd in ‘a fn ie ju je  zbli
żenie do W łoch, jedzie do Rzyr^»j na po 
ufne rozm owy z M ussolm im , doprow a
dza dc k o n fe ren c j5 w Stresie, k td r r  roz
poczyna okres ustępstw  dem okrecjS dla 
faszyzmu. Potem  f rzedsiębierze podróżj 
do Moskwy dla zaakcentow ania wagi 
Podpinanego 2 m ija  1935 r  pak tu  w za
jem nej pom ocy z ZSRR w razie niespro- 
w okow ane; agresji. d rodze za tr5f7 
m uje się w W arszaw ie — u ł  dw a dni 
przed śm iercią Piłsudskiego, k tó ry  już 
nie może z Tiim mówić. W  pow rotnej 
podróży znów do nas w stępuje, żeby 
wziąć udział v ■ udniow ym  pogrzebie 
od Belw ederu 16 "V7awelu.

W tedy m ieliśm y sposobność p rzy j
rzeć m u się: p rzysa3zisty , b ru n e t, śn ia
dy na tw arzy  — co jask raw o  odb ija  od 
stale noszonego białego p lustronu , o oi- 
'Jcim czole i grubych^ w argach ~  Laval 
je s t typow ym  ow em iatą , jak ich  się wi- 

ooo

śni je  rozpoczynający się proces.

piśszsą inni
W. G.

Sytuacja w G recji
ATENY, 2 .X. (P«Ipress). P rasa grecka 

doniosła, że wybory odbędą się w po
łowie grudnia według systemu wybor
czego zaproponowanego przez m onarchi
stów. Przedstawiciele greckiej Partii Li
beralnej zaprotestowali przeciwko ordy
nacji wyborczej proponowanej przez mo
narchistów I oświadczyli, że w tych wa
runkach Partia Liberalna nie M’cźm1c u- 
dzialu w wyborach.

Podobne oświadczenia złożyli przedsta
wiciele innych partii demokratycznych.

BELGRAD, 2.X. (Polpress). Prasa do
nosi, że wskutek zmniejszenia racji żyw

krajom  propagandy. Komuś zależy w l-lnościow ych w Grecji, daje się zauważyć 
f«o«‘znic na skłóceniu dwóch narodówBdalszy wzrost drożyzny. Niektóre arty- 
c,owi«ńskieh na wywołaniu między n iiu ilk u ły  żywnościowe całkiem zniknęły
nowych waAni, do niedopuszczenia, al»v 
i’u'"i!zy nami I Czechami zapanowały naj- 
l«“osze stosunki sąsiedzkie. Ktoś dobrze 
"'inufukowany macza tu brudne swoje ta- 
" ■ Dziwić się należy, że naród czeski 
i • ', idze czeskie nie przejrzały dotych- 

n,ł oczy, że tolerują działalność oh- 
»*yeh I wrogich sobie agentur.

Polaka pragnie juk najlepszych stosun
ków * Critehami. Polska wykazała dnżo 
wozu mienia i dobre j woli, jeżeli ehod -i 
» polubowne załatwienie spłirn granicz 

*" '  Czechosłowacją. W ykazujemy w
«yut ciągu wiele cierpliwości i wiele afciflj,'

nie przewiduje popraw y uytuuSjfi ujmiwi-j 
zacyjncj. Grecka prasa, zarówno lewico
wa jak  i prawicowa, ostro krytykuje rzą-| 
dową politykę gospodarczą. Dziennik 
„EIefteria“ pisze, 4® rząd Bułgarisa niej 
wywiązuje się ze swych u k w iijs ió w  w I 
dziedzinie gospodarczej tak samo, jaki 
we wszystkich innych 1 kategoryczniej 
domaga się jego ustąpienia.

R a d a  M i n i s t r ó w  
Spraw  Z a g ra n iczn y ch

LONDYN, 2.X. (BBC). Itada M inistrów  
w ydała kom un ika t, w  k tó rym  zaw iada
m ia, że zbierze się na narad ę  w dniu  2 
październ ika o godz. ' i  rano . W czoraj
sze posiedzenie w ieczorne trw ało  do 
^cwłsnyefi godzin rannych  dn ia  dzisie j
szego.

Prasa brytyjska w dalszym* eiągr ca 
czołowych stronach (Szl^nników nait:iV- 
[szcza inform acje i  komentarze o prze- 
Siefu konferencji.

łrmia Czerwona przekątnie faJ
iteryy /.inenifeziie władzom pa!si,in?l

^ 1 ,^ , 'IC E , 2.X. (Polpress). Na teren ie 
E'*wi74I sw ój stn-wioIi do Zaolzia. d'*3j, ' <*In ‘>«ło Ś ląską przedstaw iciele A rm iil 
czego n.stęacm  b -d /ie  ukrócenie le rro -^C ze rw o n e j przekazali już w ładzom  poł-J 
r" “losow anego wzgiędoiu ludności p o t-g sk im  w szystkie fab ryk i p rzc inysłu  che-

<u. G recki m in ister zaopatrzen ia P aras- 
kowopulos. w w ywiadzie udzielonym  

[przedstaw icielom  prasy  oświadczył, że

um iaru  w obliczu tego. «* dziś dzieje się] 
na Zaolziu, a o* nas soeeinlnie holi. J e d 
nak  każda cierpli w w k ońcu w iż e  si '
wyczerpać. D l  t? i op!:!’.: cwioś*-! ni.- 
chcieiib ł śniy jo -m ^cić  ! l ^ f Y w  iesz<>«< 

w>->dze czeskie poddadzi; rozsądnef!

Sytuację na Zaolziu pogarsza stanowi 
czeskich czynników oficjalnych, któro 

widoczniej tolerują uprawiamy tam  tep- 
względem ludnoftoi polskiej. 

faJc dowiachijemy się, obecnie już nie tyl- 
|ko Zaolzie, ale 1 cała Opolszczyzna staj<* 
się przedmiotem czeskich apetytów.

Te dziwne 1 Śmieszne pretensje do na
szych ziem, wysuwnne ze strony naszego 
sąsiada, w'ywolujii w naszej opinii publi
cznej uczucie wysokiego nleama*ku.

N a ten tem at tak  pisze „Rzeczpospolita"!
Opinię polską poruszyły żądania cza- 

sleic, wysuwane w  niedwuznaczny sposób 
u> stosunku do Raciborza, Kłodzka  t 
Głupnzyc, regionów uprzemysłowionych  
i zasobnych we wszelkiego rodzaju bo
gactwa naturalne.

Dzisiaj dowiadujemy się, że na mani
festacjach w Ostrej florze na Morawach 
posunięto się jeszcze dalej, zgłaszając 
pretensje do całości Opolszczyzny (Gór
ny Śląsk). Możnaby przejść nad tym  <U 
porządku dziennego, gdyby nie fa k t, Ż6 
na m anifestacji przemawiał wicepremier 
Czechosłowacji p. David, oraz, że pre
zydent Benesz nadesłał powitanie dla u- 
■ozestników te j antypolskiej imprezy.

- 1 k 
Z Londynu przybył do W arszawy red 

Winiewicz, k tóry  w gronie dziennikarzy 
[stołecznych omówił aktualne problemy pol
skie widziane okiem londyńezyika. Między 
nnyrril jak  donosi „Życie W arszawy":

Red. WnieuHca zobrazował nam trud  
ności, na jakie napotyka propaganda po\ 
uka w  krajach anglosaskich. Dwa są iró  
dła tych trudności. Jednym  jest antypań
stwowa propaganda polskiej reakcji, htó- 
ra wprawdzie straciła sw ój kredyt rr.o- 
ralny w  anglosaskiej opinii publicznej, 
wystarcza jednak, by przedłużać samu  
szanie i dezorientację. Drugim Aródlen 
są niemieckie koła emigracyjne, kton  
opv£ciły N iem cy po roku  19,55. ByU 
w śru i ruch unelu szczerych przenw n\ 
kóty Hitlera, ale niemniej byli to „do
brzy Niem cy". Znajduje się wśród nic/> 
wielu wybitnych profesorów  i polity
ków, k tó rzy  zw łaszcza w  Ameryce o 
trzym ali wiele katedr uniwersyteckich  . 
oddziaływają na opinię publiczną w  dv 
chu dla nas nter.rzycłtyl.-iym. Tak np. by 
ły  kanclerz Briining otrzymcU katedrę ht 
aforii Europy wschodniej, a więc i pol
skiej.
Z dalszego ciągu sprawozdania red. Wi- 

niowreza wynika, że propaganda Folsk4 
V ,rc z r it ';o m e j jest niew ystarczająca w 
rajach anglo-saskich. A azkoda wielka 

[gdyż. niejeden problem polski ukazałby si 
optnii angielskiej w  należytym  świetle 

anient-ajac emunciacte wrogich nam  c*;i-
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Walka z szabrownictwem i spekulacją
* wchodzi na realne tory

P ro k u ra to m  S ądu  Okręgow ego w  Sos- 
now cu sporządziła  a k t oskarżen ia  p rze 
ciwko łanow i O rłow skiem u, zam ieszka
łem u W M aczkach, k ierow nikow i tam te j , 
szego Oddeiału „Wojewódzkiej Centrali 
Rolnicza m Handlowej w Katowicach o- 
raz 18 urzędnikom względnie funkcjona
riuszom tej instytucji, pow ołanej do  od 
b ie ran ia  i p rzechow yw ania w swych m a 
gazynach tow arów  UNRRA.

A kt oskarżen ia  zarfuca oskarżonym  
działanie na szkodę Interesu publiczne
go oraz przekroczenie władzy —  przez 
przyw łaszczenie części pow ierzonych ich 
pieczy tow arów  UftRRA; bądź też w yda
wanie tycK tow arów  osobom  nieupow aż
nionym.

R em anent dokonyw any przez woje
w ódzkich przedstaw icieli UNRRA w 
dniach  20-23 czerw ca wykazał dane rew e 
lacyjne I nstalił bardzo znaczne nadwyż
ki w magazynie, jak  np.: 6032 kg. śli
w ek, 10.233 kg. grochu, około 6.000 p u 
szek konserw . B rak i w samym ty lko cu 
krze w ynoszą 3.872 kg. Istn ien ie tych 
znacznych nadw yżek —  daje  się w jeden 
ty lko  sposób w ytłum aczyć: p ro tokó ły  o d 
bioru tow arów  sporządzano  fałszyw ie^ 
;>odając św iadom ie m niejszą ilość o d e 
branych tow arów , aby m ożna było łatw o 
stw orzoną w ten  sposób nadw yżkę —
rozkraść.

Jak  pow szechnie w iadom o, UPfRR\ 
przesyła do E u ropy  artyku ły  żyw nościo
we, o d fte i,  obuw ie, środk i san ita rn e  i 
p roduk ty  po trzebne d la odbudow y ro l
nej, przem ysłow ej i transportow ej. W  Pol 
sefe służą one obecnie w pierw szym  rzę 
dzie dla zaspokojen ia potrzeb ludności 
p racującej. Toteż wszyscy oskarżeni p o 
nieść winni surową karę, odpowiadają
cą społecznej sprawiedliwości, popeł
nionych przez nich czynów. Nie zapom i
najm y, że działan ie  p rze s tęp ie , dokona
ne było n a  szkodę ro b o tn ik a  polskiego, 
k tóry  n a  terenie Zagłębia Dąbrowskiego 
przez pięć la t "lodzony był i w yzyski
wany.

W iększość podejrzanych  osadzona zo 
sta ła w  więzieniu, pozostałych oddano
»orl nadzó r m ilicji.

P odp isana przez w ładze cen tra lne  in 
'• ru k c ja  podnosi cechy, jak ie  winny 
m ieć osoby, k tó rych  pieczy pow ierzone 
zostały tow ary , p rzysłane przez naszego 
sojusznika: n ieskazitelną uczciwość, wy
tężoną i o fia rn ą  pracę, energiczne i szyb
ki# działan ie w charak te rze  dobrego g o 
spodarza, aby nic nie u ron ić  z nadesia-i 
nych rzeczy. Czy i k to  z oskarżonych po
siadał w yliczone w in stru k c ji cechy — 
w idać r. przytoczonych , owyżej danych.

* *  *

O tym, że walka z szabrem i spekula
cją wchodzi wreszcie nu realne tory —

Świadczy znaczna ilość aktów oskarże
nia, sporządzanych przez prokuratury, 
sądów powszechnych.

Olsztyńska Prokuratura  sporządziła 
ak t oskarżen ia przeciw ko Janow i W oł- 
kow skiem u i Aurelii Jan iszew skiej, o- 
skarżonym  o to, że w sierpn iu  rb. w 
O lsztynie zażądali za w ynajm ow ane 
p rzez siebie m ieszkanie 25.000 zł., co 
stanow i przestępstw o przew idziane w 
art. I I  dekre tu  PKW N o K om isjach Mie
szkaniow ych. P onad to  przyw łaszczyli so
bie pow ierzone im  m eble państw owe, po 
d ając  je  jak o  sw oje własne.

Na w okandzie Sądu Okręgowego w 
T orun iu  znajdzie się w kró tce spraw a J a 
na M aćkowskiego, u rzęd n ik a  W ydziału 
Przemysłowego Zarządu Miejskiego któ
ry  z podręcznej kasy w ydziału p rzyw ła
szczył sobie 87.840 zŁ Na ław ie oskar-

1

żonych zasiądzie rów nież kierownik 
sklepu Toruńskiej Spółdzielni Spożyw
ców —* A leksander Gorzka, k tó ry  p rz y 
właszczy! sobie 9.000 złotych, u ty sk a- 
nych ze sprzedaży artyku łów  spożyw
czych', a ponadto , zbył poza sprzedażą 
kontyngentow ą część przydzielonych 
przez W ydział A prow izacyjny artykułów , 
pow odując d la  spółdzielni s tra tę  36.000 
złotych.

P rzed  Sądem  O kręgow ym  w  O lsztynie 
odbędzie się w kró tce rozp raw a przeciw 
ko Czesławowi Paw łow skiem u, k ierow 
nikow i Pow iatow ego U rzędu Sam ocho
dowego w Zabrzu, k tó ry  bez up raw n ie
n ia  sprzedał PUR-owi sam ochód w ojsko
wy m ark i Goliat, stanow iący w ł a s n o ś ć  
Państw ow ego U rzędu Sam ochodowego. 
O skarżony przebyw a w areszcie tym cza
sowym. *

.J ^

Nowe Wydawnictwa Rolnicze
Od początku .października Zw. Samo- 

•pomocy Chłopskiej wydawać będzie Mie
sięcznik Rolniczy •  charakter** po nur
nika gospodarczego dla wai, a  także za
cznie Wychodzić Broszura Samopomoc]
o spółdzielczości chłopskiej. naatępni*! 
wydany zostanie szereg broszur rolni
czych, których tematem hydria ogród 
warzywny przy domu.

Prace melioracyjni
W wyniku prac melioracyjnych dokona, 

no napraw  wałów Wiaty i  Jcf dopływów 
zniszczonych podczas <WMań wojennych. 
P race  prowadzono na odcinku 980 km  dłu
gości. W ykonano 1.150.000 m* wałów sicm- 
nych, zabezpieczając przed powodnią około 
200 tys. h a  żyznych gruntów.

Poza tym  odwodnione Motały grunty 
przydzielone chłopom w wyniku reformy 
rolnej w ilości 90 ty*, ha, jak równie* 
przeprowadzono nowe rowy t konserwację 
już istniejących rowów na ogólnej długo
ści 1.800 m.

Zasadnicze problemy nowej lugosławii
W  am basadzie jugosłow iańskiej odby

ła  się kon ferenc ja  p rasow a, pośw ięcona 
najżyw otniejszym  zagadnieniom  odro
dzonej Jugosław ii. A m basador Bożo L ju- 
movie zobrazow ał w  sposób w yczerpują
cy licznie zgrom adzonym  dziennikarzom  
sp raw y  F ro n tu  Narodowego, .Triestu i  
Macedonii.

F ro n t N arodow y to  sym bol jedności 
narodów  Jugosław ii is  sym bol zwycię
stw a nad  okupantem . Gdy w r. 1941 u- 
ciekli ci, k tó rzy  w okresie pokojow ym  
stw orzyli sobie m onopol n a  pa trio tyzm  i 
k tórzy  spow odow ali k lęskę Jugosław ii, 
gdy inni z te j k lik i poszli n a  w spółpracę 
z okupan tem  *—* lud  Jugosław ii sam  pod
ją ł walkę. W szystkie zdrow e, patrio tycz
ne elem enty, bez względu n a  narodow ość, 
w yznanie i  przynależność p a rty jn ą , p rzy
stąpiły  do w alki wyzwoleńczej. Na te re 
nach  w yzw alanych przez partyzantów , 
jak  rów nież n a  te renach  pozostających 
jeszcze pod okupacją , pow staw ały Komi
tety  F ron tu  W yzw olenia Narodowego. 
Kom itety te  istn iały  n a  wszystkich szcze
blach, poczynając od wiejskiego, a  koń
cząc na krajow ym . Po całkow itym  wy-

---------------- ooo-

cw olenhi Jugosław ii zw ołano ogólno
krajow y Kongres. F ro n t W yzw olenia N a
rodowego p rzekszta łc ił się we F ro n t p o 
rodowy, a n a  jego czele s ta n ą ł Główny 
Komitet, k tórego przew odniczącym  jest 
m arszałek  Tito. K ongres uchw alił 32 pod 
stawowe hasła , dotyczące zarów no poli
tyk i zagran icznej. jak  i rozw oju  w ew nę
trznego Jugosław ii, Podstaw ow e has ła  
dotyczą su w eren n o ść  i  u s tro ju  dem okra
tycznego federacyjnej Jugosław ii, b ra 
te rs tw a ll jedności marodów, W chodzą
cych w sk ład  federacji b a łkańsk ie j 4 sło
w iańskiej so lidarności, sojuszu * ZSRR, 
przy jaźn i ■ narodam i m iłu jącym i pokój, 
w alki p rzec iw  faszyzm ow i 4  reakcji, u- 
działu m as n arodu  w p racy  rządu , w alki 
p rzeciw  spekulacji, wyswobodzeni# ko 
biet, popraw y bytu  c h ło p a k  robo tn ika 
itd.

W  skład F ro n tu  N arodow ego w chodzą 
liczne partie , jak  np. p a r tia  socjalisty 
czna, dwa stronn ic tw a chłopskie, p a rtia  
dem okratyczna z Popem  n a  czele, paiv 
tia  kom unistyczna, p a rtia  repub likańsko , 
chorw acka repub likańska p a r tia  ch łop 
ska, niezależna p a r tia  dem okratyczna, a

Praca portów polskich w sierpniu  
Wywieziono 115.699 ton węgla

Ubiegły miesiąc sierpień byt pierw
szym po wojnie pełnym miesiącem ‘pras
cy , w portach polskich. Zapoczątkował 
też s ta ty stykę portową, k tórej pierwsze 
dane są  następujące: w  sierpniu weszło do 
portów polskich 185 statków , z  tych do 
Gdyni 136, a do Gdańska 49. S tatków

sawedzlrich było najwięoetf, b* Ł16, w  Gdy* 
ni i  30 w  Gdańsku. Wywieziono prasce oba 
porty 115.699 ton węgla. Im port ograniczył 
się do rudy (3.083 ton  do Gdyni i  1.708 ton 
do G dańska). W  ostatnim  tygodniu p rzy 
wieziono około 8.000 ton ładunku zbioro
wego z UNRRA. (zm)

nad to  związki zawodowe, antyfaszystow 
ska o rgan izac ja kobiet, licząca "kilkaset 
tysięcy członkiń 1 antyfaszystow ska o r
ganizacja m łodzieży, licząca ponad mi
lion członków.

O pozycja m a w Jugosław ii sw obodf 
działania. D em okratyczna p a rtia  z Mila« 
nom Grolem n a  czele stoi w opozycji de 
rządu. Grol do n iedaw na był w icepre 
m iercm  i w ystąpił z rządu pod pozorem* 
iż nie zgadza się z. o rdynacją  w yborczą. 
F ak tyczn ie  Grol, k tó ry  był członkiem" 
^rządów em igracyjnych w Londynie * 
zw iązany był S M ichajłowiozem, jest przl 
oiwnikiem  linii generalnej rządu. Gro( 
nie m ając  poparc ia  w m asach narodu , 
ogląda się na pomoc m iędzynarodow ej 
reakcji. Opozycja, mimo swobody działa
nia, nie ma w Jugosławii znaczenia, gdyż 
o lbrzym ia w iększość narodu  grupuje 
we F ro n d ę  Narodowym .

Drugi om ów iony n a  konferencji praso
w ej problem , to  sp raw a T riestu , T riest 
do pierw szej w ojny św iatow ej był trze- 
ctts co do w ielkości portem  na M orzu 
Śródziem nym . Gdy alianci przyznali 
T riest W łochom , rozpoczął się jego u p a 
dek. P o rt ten  rozw ój swój zawdzięcza 
zapleczu słow iańskiem u, okolice Triestu 
zam ieszkałe są przez Słowian, a w sa
m ym  m ieście S łow ianie stanow ią 40 proc. 
ludności. W obec zniszczeń w ojenny cli 
Jugosław ia n ie  m a innych  portów  do ro ł 

, za i m ają  do dys-> 
Małych portów . Z 
’"<1ów uzasadnione 

a ty  T riest zo-

Morwa podstawą rozwoju 
jedwahnictwa

Znaczenie jedwahnictwa n a  świecie jest 
bardzo duże i z  każdym dniem w zrasta, 
W ślad za  tym  w zrasta też zainteresowa
nie tą  dziedziną i  w Polsce.

Jedwabnie!' o znane już było w staro
żytności na wiele wieków przed Chrystiw 
sem. z  Chin, aczkolwiek ścisłą tajem nicą 
otoczona, po przez wieki i  przestrzeń do
sta je  się do Eunopy, a  w końcu i  do Pol
ski (wiek XVH3). Początkowo traktow ane 
po am atorsku, praez nieliczne osoby, roz
ra s ta  się jedwabmiotwo powoli ulegając 
większymi, to  niniejszym wahaniom. N a 
przełomie wieków XIX i XX interesuje 
•^ę jodwatandebwem w Polsce zaledwie kil
k a  osób. S tan  tak i trw a do 1923 r. W tym 
że roku na sku tek  entuzjastycznej posta- 
VP ' ?*• W łtacaków w  M ilanówku dochodzi 
do pierwszej w iększej hodowli jedwabni
ków. w  toku  przyszłym  hodowla t a  m a 
łuż ośmiu amatorów, w  1926 r. —  4fi, a  
v 1939 r. liczba hodowców w zrasta  do 
U M .

Naj.prawdopodobniej liczba t a  byłaby do 
■Inia dzisiejszego znacznie wzrosła, gdyby

lęga się z ja jeczka wielkości maku, k a r 
miona przez człowieka w okresie wiosen-

Idąc za wezwaniem —• obsadzają« Mi
sze podwórka, nasze sady, drogi, to ry  ko
lejowe, szkoły wszelkiego rodzaju nieu
żytki —i spełnimy wielką rzecz  ►—« wielkie 
posłannictwo — stw orzym y podwaliny pod 
jedwabnictioo krajowe.

Za la t 4—5, m ając koto swego domu 
żywopłot morwowy 200 m etrów  długi ftio- 
żemy śmiało przystąpić do pracy.

P rzy  wyżej wymienionej tclługnficd żyw
nym liśćmi morwy białej, przez 4—5 ty- wopłotu możemy przeprowadzić hodowlę a 
godną, w odpowiednim, niezbyt wyszuka- 25—30 gram ów  jajeczek jedwabnika. Je s t 
nym pomieszczeniu, byle suchym, daje pod to  hodowla najbardziej dochodowa, 
koniec hodowli oprzęd, z którego po roz- D a narti ona około 70 garncy kokonów, 
m otaniu otrzym ujem y gotowe włókno jed- które w  dzisiejszych w arunkach możemy 
wabne długości 700—800 metrów. j wymienić na. jedwab licząc za  1 garniec

Wszelkiego rodzaju tkan iny  jedwabne kokonów 1 m etr tkan iny  jedwabnej, 
wyrabiane z tego włókna są  nie ty lko  | Mimo, że w  r. 1939 mieliśmy, jak  już
piękne, ale i nad w yraz trw ałe  i  mocne, 
np.: powłoki balonowe, spadochrony i lin
k i spadochronowe, szaty  liturgiczne, sz tan 
dary, pokrycia meblowe, kotary, m ateria
ły  odzieżowe, bieliźaiane itp.

Podstaw ą jednak rozwoju hodowli jed
wabników je st morwa biała. Tam, gdzie 
je j nie m a, nie m o te  być m ow y o te j ho
dowli.

A  więc nie zwlekając, wyzbywszy rię 
ociężałości, zróbm y co jeot w naszej mo
cy. Jeezoze w  tym  roku  sadźmy, albo z 
nadejściem przyszłej wiosny siejm y mor-1 
wę białą!

wyżej wspomniałam, sporą Ilość hodowców 
jedwabników, Polska była zm uszana spro
wadzić w tym że roku a  zagranicy tkanin  
jedwabnych za 40 milionów zł.

P rzy dobrej woli i niewielkich staran iach  
staniem y się n a  pewno oo najm niej sam o
wystarczalni.

A  więc czym prędzej do dzieła! ~
Lubelska Izba Rolnicza m a do dyspozy

cji około S6 tysięcy sadzonek morwy. Za
mówienia m ożna składać w  Dziale Hodo
wli Jedwabników przy tejfce I?ibie Rolni
czej.

T am  też można zasięgać wszelkich infor- 
macyj dotyczących ta k  hodowli jedwahni-

i bralt morwy- Oo do ziami, jeot ona niewybredna, *o-1 k ó w / ja k  « T  m orw y stanow ienia
gąsienica m otyla jedwabnika, k tó ra  wy- śaint praw ie a a  waawtfuefa jsgcuutacfe 1 białej. '  ^  ł  „Atlantycka. ■

( i  .• i ,t" Ir a \

porządizemfc 
pozycji s*vv 
tych w szysl’ 
jest żądanie 
sta l je j przygna i'

Dalszy prołAftw - -  k> upraw a M aceikł 
tali. M acedończycy stanow ią odrębny  n  
ród. M acedonia dzieli się na 3 części: 1 
gejska, W ard arsk a  1 P iryńska. N ajtr* 
giczniejszy je s t los m ieszkańców  Maca 
doriii Egejskiej. M acedończycy prze< ' 
w ieki gnębieni byH przez -Turków, a * 
osta tn ich  dziosięchfteciach- ta k ie  p r re i 
Greków. Gdy w roku  1912 w M acedonii 
Egejskiej znajdow ało  się pomad pó l m i
liona Słowian-M acedończyków, to  obe<v 
nie jest tam  łącznie z G rekam i i innyraf 
narodow ościam i, wszystkiego 260.000 
m ieszkańców . Je s t to  najlepszy dow W  
polityk i eksterm inacy jnej, p row adzonej 
wobec Macedończyków,

Zarów no w w ojn ie bałkańsk ie j w  t  
1912, jn-k I w pierw szej w ojnie świato* 
w ej, M acedończycy b rali ływ y  udział * 
nadziel, i e  nzyskają  wreszcie n iepodle 
głość. Nadzieje ich zostały zaw iedziona 
T akże w  d rug iej w ojnie św iatowej, M a
cedończycy wnieśli duży Wkład do walbt 
z okupantam i. Jak  dotychczas nie spot
k a ła  ich’ za to nagroda. M ieszkańcy E- 
gejskiej M acedonii przeżyw ają znów 
ciężkie tln i,^dziesiątk i tysięcy uciekinie 
rów  p rzybyw ają  do 'Jugostnwłl. Mao* 
dończycy 'dom agają się rozw iązania z« 
gadnien ia ich o jczyzny n a  zasacteie sam o 

a fo d n ia  * K art*
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W  t r o s c e  o  d o b r ą  k s i ą r  ~ ię
Katastrofalny brak książek daje się 

we znakł w wielu różnych* dziedzinach 
tycfa, najdotkliw iej może — w szkolni- 
ctwfe. Póz* niedostateczną ilością pod- 
tęczników istnieje w całokształcie litiii 
wychowawczej szkolnictwa luka, która 
prawdopodobnie niejednemu pedagogo
wi spędza sen z ócsu. Jest to brak lek
tury, zarówno dla: młodszych, jak  i dla 
starszych, klas. Dla szkół powszechnych 
tp ra w ^ fę  rozwiązuje częściowo „Teka 
SzEbliira1̂  Jeślfi chodzi jednak o dorastają- 
c:fnmło<lzfeż licealną, trudności nie do 
^przezwyciężenia' W zdoEyeiu dobrej prozy 
;bcletrystycznej 'doprowadzić mogą łatwo 
"do tego, 2e młodzież, jako tako p rze 
brnąwszy przez obowiązkowe przedmioty 
szkoły licealnej, pó uzyskaniu maturv 
wejdzie w życie Jako analfabeci w dzie
dzinie literatury wrzechświatowej.

Nie prędko rucK wydawniczy wypełni 
tę lukę zarówno w dziedzinie literatury 
rodzimej, jak przekładów, a tymczasem 
młodzież nasza nie ma co czytać, nie ma 
na czym oprzeć się W opracowaniu tem a
tów z literatury, nie wciąga się w nałóg 
ezytanin. ~

Jeśli chodzi o Lublin — w bibliotece 
fm. Lopacińsklego, jednej ze stosnnkowo 
dobrze wyposażonych bibliotek w kraju
— widuiemy młcdzież akademicką, nie 
widujemy prawie licealnej. s

Książki kupionej, którą się ma n sls- 
bie w domu, dostępnej w każdej cfiwlli — 
nie zastąpi książka, po którą trzeba i<6

I

na nią, wreszcie czytać w lokalu Biblio 
teki, dającym atmosferę odpowiednią ‘do. 
pracy naukowej, lecz raczej niesprzyja 
jącym zagłębianiu się w lekturze beletry
stycznej.

Z kół nauczycielskich wypłynęła Inl- 
'C^afyWa, by jako taką szkolną lekturę 
beletrystyczną, taki pomocniczy do nau
ki literatury podręcznik, wybrać .jedno
* naszych', dość licznie w różnych mia
stach Polski wychodzących', czasopism 
kulturalno - artystycznych, jako tech-

2 wyroki śmierci w Gdyni
Specjalny Sąd K arny w Gdyni skazał 

na śm ierć krawcową Annę Słowińską » 
grupy Eingedeut3ch‘ów, konfidentkę Ga- 
stapo, która wydr.wała Polaków w ręce 
policji niemieckiej podczas okupacji, o- 
raz Brunona Rybakowskiego, b. dozor
cę przejściowego obozu w Gdyni, który 
nieludzko bił przebywających w obozie 
jeńców polskich i rosyjskich oraz gw ał
cił kohietv. (zml

oicznie najjjaril/.ie.) dostępnych w dowol
nej ilości egzem plarzy.
' „TwórtŁość** —  miesięcznik literacko  
krytyczny, w ydaw any w K rakow ie prze* 
Zespół Redakcyjny, k tórego nazw iska 
gw aran tu ją  wysoki poziom  pism a, a w y
chodzący w Ilości 10 tys. egzem plarzy —̂  
jest jakgdyby predestynow any do tego 
,celu. W szystkie fragm enty  prozy a rty 
stycznej zarów no jak  artykuły  zaw ierają
ce k ry tykę lie rark ą  i artystyczną mogą 
służyć za doskonałą domową i klasow ą 
lek tu rę  w starszych klasach licealnych

Nawet nieco trudn ie jszy  arty k u ł Ja n a  
K olta „O laickim  tragizmie** będzie s łu 
żył jako  m iernik  zainteresow ań i zdolno
ści hum anistycznych uczniów. W ysiłek 
mózgowy potrzebny do opanow ania 
trudniejszych  fragm entów  stanie się se

lekcją uzdolnień i sam ym  uczniom  po
m oże uśw iadom ić ich zain teresow ania i 
drogę przyszłego zawodn.- , ^

P rzedw ojenna m u k a  lite ra tu ry  odosab 
n ia ła  uczniów  w fwiecie klasycznych li
tworów. W ówczas było  to  m ożliwe, celo
we. D zisiejsza m łodzież zbyt b lisko seV 
knęła się ju ż  z rzeczyw istością życia, za
sm akow ała w  palące j ak tualności wiel
kich w ydarzeń, k tó re  dzień  n iesie i  nie 
da się ju ż  zam knąć W Wieży z kości dło
niow ej zbudow anej z k lasyków , a  w  n a j
lepszym  razie z p isarzy  z epoki p rzed 
w ojennej, epoki ju ż  m in ionej i  już  h i
storycznej. , t -

Jeśli je j szkoła n ie  d a  k o n tak tu  X- ży
ciem obecnym  —  m łodzież sam a po ten  
k o n tak t sięgnie.

■ Z .B .

Z naszego wybrzeża
ŁAWICE ŚLEDZI zbliżają się do wy

brzeża polskiego. Rybacy rozpoczęli już se
zon śledziowy złowieniem kilkuset kilogra-

r ’ tego cennego produktu żyTjmoSciowe- 
(zm)

NAJWIĘKSZYM . BUDYNKIEM NA 
WYBRZEŻU będzie obecnie gm ach Sądu 
w  Gdańsku, gdzie rozpoczęły się prace re
montowe. (em ) > .

HARCERZE NA WYBRZEŻU pfAcUją. w 
Gdyni, Kartuzach, Kościerzynie, Kwidzy- 
ntu, Lęborku, Malborku, Oliwie, Pucku, 
Sławnie, Słupsku, Sopocie, Starogardzie, 
Tczewie, W ejherowie i  Wrzeszczu-GdaA- 
flku. (san);

J3T E E L  MAREMER" sta tek  UNRFkA 
przywiózł do Gdyni 2 i  bm. ładunek ubrań, 
obuwia, żywnońcA i  samochody. W śród przy  
wiezionych towarów  znajduje d e  okol® 
10.000 bel m ateriałów  wełnianych, 500 bel 
kożuszków, 8.000 ekrzyń butów^l2.000 wor 
" " * "" “ 'ków Boi Md. (an )

DOM ZWIĄZKU ENERGETYKÓW) 
GDASrSKICH został o tw arty  w» W rzesz-a 
eau. (zm)'. *

Sprawa internatów dla uczącej się młodzieży
Z K uratorium  Lubelskiego Okręgu 

Szkolnego otrzym ujemy następujące u- 
wagi n a  tem at internatów  dla uczącej 
się młodzieży. — (Red.).

Przed kilkoma dniami ukazał się n a  ła- 
jmach prasy alarm ujący artykuł pt. „O po- 
Tnoc dla uczącej się młodzieży". Je st to  
bardzo azczęSłwy znak, że zainteresował 
się tym  czynnik społeczny, k tóry  bez w ąt
pienia przyczynić się może eto polepszenia 
stosunków na tym  niezmiernie ważnym od
cinku pracy społeczno-oświatowej.

Ponieważ w artykule tym  jednak wspom 
do biblioteki w yszukać ją , n ieraz czekać miano że jiie istnieją dotąd in ternaty  w  Lu

blinie, a naw et w  Lubelszczyźnie — z przy
jemnością wyjaśniamy, że tak  źle nie jest: 
od kw ietnia ub. roku szkolnego, tj. od 
.chwili kiedy udało się odzyskać od władz 
wojskowych gmach szkolny przy ul. Miko
ła ja  10, gdzie stworzone iaostały Państw .

K u rsy .Pedagogiczne —  zorganizowało ró
wnocześnie internat 1 stołówkę. Jak  wiar 
damo intencją Kuratorium Okręgu Szkol
nego Lubelskiego było stworzenie placów
ki szkolnej o wyraźnym obliczu socjalnym.
Ponieważ w Polsce dzłsłejaaej brak jest 
przede wszystkim nauczycieli na wsi, któ-”i  
rej w plerwazym  capŁrie. giKol' a n a Jae  ̂wyposttfcomo -kaefa: 
tyzm, ponieważ Jest w ee*^  oczywistą, *e 
najlepiej ną wsi ceoje/«^»|riEo nauczyciel,
1 najlepiej ją; rozumie — młody catowM? 
pochodzący, tm wtf^pcnkswa* jernau przede 
wszystkim' na  sereft leży podniesienie kul
turalno-cywilizacyjno wal polskiej —• Ktt- 
ratorium pfzyawyclężyło wszystkie trudno
ści, by stworzyć dla tego właśnie ideowe
go, młodego elementu wiejskiego, kandy
dującego do zawodu nauczycielskiego, jak 
najlepsze warunki 4 możliwości do pracy,

-ooo-

„Społem44 w handlu 
żelazem i maszynami rolniczym i
Związek „Społem" zorganizował Cen

tra lny  zakup żelaza 1 wyrobów żelaznych 
przez powołanie do życia Oddziału żelaza 
z siedzibą w Katowicach, który jest Od
działem Centrali Związku 1 prowadzi te 
chniczną stronę handlu. Dostawcami „Spo
łem" w zakresie maszyn rolniczych przede 
wszystkim jest fabryka „Unia** w Gru
dziądzu i Kunowie, fabryka Sucheni w Gi
dlach i Inne.

Zaopatrywanie terenu w artykuły żelaz
ne, zwłaszcza rolnictwa w maszyny 1 na
rzędzia rolnicze powinno być celowe 1 sy

stematyczne, a  to nakłada obowiązek cią
głego pilnowania stanu maszyn i  narzę
dzi w terenie 1 ciągłego ustalania potrzeb 
(rynk.u w zakresie maszyn nowych, względ
nie ich części zamiennych.

Od chwili podjęcia dzlałalnoóei do mie
siąca sierpnia Związek „Społem** rozpro- 
. wadził około 40 wagonów maszyn 1 na
rzędzi rolniczych wartości 8 i  pół miliona 
złotych oraz żelaza 1 wyrobów żelaznych 
wartości 28 miliomów złotych. W Hafcie 
tej wydano na premie dla nołnlkdw żelaza, 
wartości 5 1 pół miliona złotych.

więc internat i slołówkę./tym,bardziej, ijf 
ludzie tego pokroju,; J a ^  wolni: od;.i
rtabzrmi, nie; poriadafo^ą, regu ły ' m ---- -
naw et toodków do żyda.*, Zakupiono w4ęd\

w aiw ;kttkaseC łóżek do syptaM^iwrganfeowa""' 
śwtetUce, zakupiono znaessną^flotó,!^: *
atioty. fcrz^jła, ^Hwyt

----------  “łitolnle łtd.
'A eto  Jak praedBtawfc i^^ejrCrowo 

ta m  tycfa k ilka mleslęćy, m pewnością n a j-  
O f/m yO i, zarówno * powodów icpnowtea- 
eyjno-gospodarczych ja k  I  Oratnaowych, ze 

a a  n a  ówcasesne Karendalne ceny. 
Od KwiaUila do  dn ia 25-go wrze
śnia; br., znalazło mlejsoc^Y/^Wtornacie 300 
ahiettactsy. Obiadów w ydań* 88.750* ta k ą  
sam ą Dość śniadań 1 prawie ta k ą  sam ą 
ilość kołacyj. Dzięki subwencjom włada 
szkolnych 106 ahtcbaczy korzystało z zu
pełnie bezpłatnego atnsym ania JU mieszka- 
ma, a  M4 osobom udzielano b .' znacznych
v*e. ‘ '  '

Byto fo możliwe feS' daęM  wtcacremu 
aamaumfaniu * pooiocy w przydziałach apro- 
wteacyjnych ze  strony 'naezeM ka WydrfalU 
Apnowteacyjnego w  Województwie, ob. Or
łowskiego Stanisława 1 odpowiadającego 
mu Wydziału MSejSkteJ^itoidy Narodowej.

Podobne, W mniejszym może zakresief 
Internaty znajdują Mę przy liceach P eda- 
gogtaanych w Chełmie i^Iieńnej Podlaskiej* 
zaś iwzy s io ł a c h  śwsdnlch ogólnokształcą
cych I  zawodowych Jad  Ich również p* ̂  
kafna cyfra, te  wynrienłmy tylko m ie jv 
seowości: LubUn, Biała Podlaska, B lłgorai 
Chełm, Janów, Łosice, Krasnystaw, R a
decznica, Tomaszów, Tywsowce, Włodawa
1 Zamość.

Listy z wybrzeża

Dzień ich powrotu
Ubiegły tydzień up łynął w Gdyni cał

kowicie pod  znakiem  niew ysłow ionej ra- 
doSci, spow odow anej pow rotem  1-szego 
sta tku  M arynarki H andlow ej, S/S „K ra 
kow a“ , o czym już 'donosiliśmy p o k ró t
ce. S/S „Kraków**, zbudow any w  r. 1926 
w stoczni C hantiers-N avals w Cacu (2000 
BRT, 90 m. długości, szybkość —  9 węz
łów) należy do T-w a „Żegluga P o lska1*. 
K apitanem  jego je st kpt. Żegl. W . Bole
sław M ikszta, k tó ry  rów nież we wrze- 
łn iu  1989 r. w yprow adził „Kraków** z 
Gdyni, ra tu jąc  go z łapczyw ych szpon 
kriemiecklcli. Ifa  pow itan ie sta tku , z a a 
nonsow anego 'depeszą w yruszył na ITel 
holownik „H era4*, k tó ry  w prow adził 
„Kraków** do m acierzystego portu . S ta
tek w pełnej gali flagow ej przycum ow ał 
w śród nieopisanego entuzjazm u, w zru
szenia. szlochów, śm iechu i okrzyków 
pow italnych' zgrom adzonego olbrzym iego 
tłum u z przedstaw icielam i władz n a  cze
le. N azajutrz , t j. 22 uhm. w tonricoj w po
wodzi sz tandarów  i kw iatów  rep rezen ta  
cy jnej sali M iejskiej Rady N arodow ej | 
odbyto się o ficjalne i.

oficerów  i m arynarzy  z SftS ..Krakowa". 
Na uroczystość przybyli m in ister żeglu
gi ob. d r  Stefan Jędrychowski, oraz 
pełnom ocnik Rządu d la spraw  w ybrzeża 
ob. inż. Kwiatkowski. „W racacie i zasta
jecie in n ą  Polskę —  m ów ił ob. m inister
—  Posiadam y czterokro tn ie większe wy
brzeże, k tó re  przestało być szyjką do 
butelki. D roga do w ielkości i potęgi g o 
spodarczej Polski jest o tw arta . W  budo
wie naszej przyszłości-M arynarka Iland lo  
w a m a zaszczytne «:adanie‘“ . A w zruszo
ny inż. K w iatkow ski serdecznie w itając 
m arynarzy  zaw ołał: „W ięc jak iż  m am  
apel do was, m arynarze  wystosować? 
Chyba ten  sam, co wtedy, gdy w r. 1926 
święciliśmy pierw sze przvbvcie „K rako
w a" do ukochanej Gdvni. Oto my SAMI 
jesteśm y obow iązani dźwignąć życie na 
wybrzeżu, podnieść do rozkw itu porty , 
wznieść dum ną banderę  polską n a  wie 
In, w ielu sta tkach  poi. M arynarki H a n 
dlowe? W iara w przyszłość bvła w was. 
innrvnarze. m ocniejsza niż gdziekolwiek 
w latach 1939—45. W y na m orzach nie 
-MiUakfsiliście ani razp białej chorągw i

k ap itu lacji, wy wypełniliście »w6j obo
wiązek f wypełniacia go tera*, jali lepiej 
nie można. Wasze miejsce Jesl to , w k ra 
ju!" i *.

„K raków " przybył A H ull, przyw ożąc 
pełen ładunek  UNRRA. N aw et pek ład  za
ładow any je st sam ochodam i. W  p ią tek  
28 ubm . sta tek  od jechał do Szwecji z lar 
dunkiem  węgla, zabierze drzew o dla 'An
glii i w róci do Londynu, a za dw a ty 
godnie pow róci znów do Gdyni z now ą 
partią  tow arów . Zapewne też przyw iezie 
nieco listów  od naszych em igrantów , k tó 
rzy z trw ogą żegnali „K raków ", obaw ia
jąc sję o jego losy i o ew entualne rep re
sje, wywożenie n a  Sybir i  tym  podohne 
okropności. Gdy ujrzą ich zdrowych", c a 
łych i usłyszą ja k  G dynia szlochała i 
śm iała się z radośc i n a  ich w idok, „p ry 
sną nieczułe lody" londyńskiej „Greuel- 
pTopaganda**. Polacy w  Anglii przew ażnie 
wszyscy chcą w rócić do k ra ju , technicz
n ie jednak  n ie je s t to  od  razu  możliwe. 
Życie n a  obczyźnie „nfe jest romansem*'. 
Anglia w ygrała w praw dzie Wojnę, ale —  
już po zwycięstwie musiała obniżyć rac je  
żywnościowe. P odobno tru d n o śc i apro- 
w izacyjne n igdy jeszcze nie by ły  tam  tak  
w ielkie, jak' obecnie. W szystko je s t h a  
kartki ,a poza kartk am i *.ie m ożna nic, 
ale to  dosłow nie n ie  dostać. P róby  tzw.

rm liu  Twanego u  UaS pO-

V •
błażliwie „wolnym handlem* Bą tępionf 
z całą brytyjską Bezwzględną surowości*. 
Przydziały zaS są mikroskopijne. I t s f  
tłuszczu kuchennego (margaryny Itp.)' do
staje się m ałą kostkę okottf 10 deka —' 
tygodniowo. Masła —1 tyleż. Mięso pó? 
funta na tydzied, f  jajko  na  2 tygodnie,
2 litry  mleka tygodniow o. U brania, bu t? 
Hd. —  również na  k a rtk i i  tylko na  k a r t ' 
k il A UNRRA Anglikom  nic n ie  przywo* 
*i. P rzeciw nie, to  Anglicy także partycy 
p u ją  w sam ary tańsk ie j te j akcji niesie* 
n ia pom ocy k ra jo m  zniszczonym  przea 
w ojnę. Toteż los naszych em igrantów  nie 
jest tam  bynajm n ie j słodki. Londyn jest 
m ocno zniszczony przez V -l, bo  m a a i 
250 tysięcy dom ów  zru jnow anych . Ofiar* 
w ludziach  było stosunkow o m ało. P o1 
czątkow o ginęli w skutek  potw ornego pod 
m uchn lecącej bom by, eo spraw iało  licz
ne okaleczenia, po tem  jednak  ludzie n au 
czyli się ch ron ić  w schronach . Anglicy 
odnosili się przez cały czas w ojuy b. se r
decznie do Polaków , doceniając w  peł.ii 
bohaterstw o  .1 zasługi naszej tam tejszej- 
arm ii I  ob ronę L ondynu  przez polskie 
lotnictw o. T eraz je d n a k  zauw ażyć się d»" 
je  pewne oziębienie. 'Anglicy uw ażają , że' 
skoro  ju ż  je s t po  Wojnie, to  n iech każdy 
w raca do siebie. I  m ają  rację. P o  stokro® 
racjęl

{otla  2elska-Mrozowhsk% ,



Wojewódzka odprawa
Powiatowych Referentów Kultury i Szłulci

W  tych dniach odbyła się w gm achu Lu
belskiego Urzędu Wojewódzkiego odprawa 
powiatowych referentów  kultury i sztuki, 
k tórej przewodniczył naczelnik W ydziału 
K ultury i Sztuki ob. J . N. Kłosowski. Głó
wnym celem obrad było zapoznanie się z 
dotychczasowymi wynikam i działalności 
powiatowych referentów, zakreślenie planu 
pracy  n a  najbliższy okres oraz udzielenie 
wskazówek i  instrukcyj, dotyczących kom
petencji referatów,

W e wstępnym  przemówieniu ob. J. N. 
Kłosowski scharakteryzow ał rolę i zadania 
referatów  ku ltu ry  i  sztuki w  następują
cych słowach: „Jesteśm y przedstawiciela
m i M inisterstwa, k tóre nie m a jeszcze u  
ta rtych  szlaków. Musimy wywalczyć sobie 
należne miejsce i poparcie dla naszych po
czynań. N asza wielka i piękna m isja krze
wienia kultury  i sztuki wśród najszerszych 
rzesz, w ym aga od nas nie tylko skrupulat
ności urzędniczej, ale fanatyzm u i poświę
cenia. Każdy z referentów  powinien opra
cować w łasny program  pracy w  oparciu o 
zasadnicze wytyczne centrali, biorąc pod 
uwagę odrębności regionalne i  potrzeby 
danego terenu.

W dalszym ciągli odprawy referenci po
wiatowi złożyli spraw ozdania z dotych
czasowej działalności. Z zadowoleniem 
stwierdzić należy, że wszystkie refera ty  
właściwie spełniają zadania, do jakich zo
stały  powołane. P race w kierunku szero-, 
ldego upowszechnienia kultury  1 sztuki u -|

stałfe tea try  półzawodowe, szkoły m uzycz-. rolę społeczną pracowników ku ltu ry  i aztu-
ne i plastyczne rozw ijają się nadal w  szyb
kim  tempie, często pomimo trudności loka
lowych i finansowych.

W  drugiej połowie obrad wygłoszone zo
s ta ły  re fera ty  z dziedziny literatury , tea 
tru , muzyki, plastyki i  konserwacji zabyt
ków. R eferentka literacko-teatralna W y
działu K ultury i Sztuki ob. N. Bechczyc- 
Rudniolca podkreśliła w  swoim przemówie
niu potrzebę zapoznawania się z terenem  
w celu wyszukiwania samorodnych talen
tów, ofaz w yjaśniła zadania Klubów Lite
rackich. Omawiając w  dalszym ciągu za
gadnienie tea tru  zwróciła uwagę n a  konie
czność nadsyłania do akceptacji W ydzia
łu, repertuaru  teatrów  stałych i  rewio- 
wych. Sprawy muzyczne omówił referent 
Wydziału ob. J. Kolasiński. Podkreślając

ki zw rócą się z apelem o szczególna tro
skę i  opiekę nad talentam i muzy-Kn;rmi w 
terenie zwłaszcza wśród młodzieży* oraz 
poinformował o organizacji szkolnictwa 
muzycznego. R eferent plastyczny ob. A. 
Szeliga podkreślił rolę jak ą  m a <V> speł
nienia ssflcolnictw® plastyczne, którego za
daniem jest wychowani* przyszłego tw ór
cy 1 odbiorcy dół* fcnłtury i  aetuki. Kon
serw ator woiewó&M ta i. (R h . Z. Knothe 
poświęcił kinca uwag wprawia konserwacji 
zabytków 1 *azmae*yt konieczność re je 
strac ji s tra t, jakie poniosła arch itek tu ra  
województwa lubelskiego w  esaste okupa
cji i  działań wojennych.

Po godzinnej dyskusji i ustatonitt w yty
cznych dalszej pracy, obrady zakończono.

I. W.
-ooo-

Zycie Uniwersytetów Lodowych
W  b. miesiącu rozpoczynają prace U- 

niwersytety Ludowe. W dniu 1 paździer
nika br. rozpoczęły się zajęcia W iejskie
go Uniwersytetu Ludowego w Piotrowi
cach, gm. i poczta Piotrowice, powiat 
Lublin. Obecnie będzie prowadzony 4-ro
miesięczny kurs żeński, a następnie #-clo

wieńczone "zostały ' ^ y t y ^ ^ l  * w ^ fk a m i j m iesięczny Jturs męski. Do U niw ersytetu 
Zorganizowane w krótkim  okresie czasu 1 przy jm ow ana je s t m łodzież w iejska po

---------------- ooo---------------- •

Niedziela i/icl focze luAeLJkim
W  ubiegłą niedzielę n i  torze lubelskim 

rozegrano rekordową ilość 10 gonitw.
W  gonitwie pierwszej z płotami o na

grodę 4.000 zł na dystansie 2.400 m wy
grał łatwo Tokio st. państw . Okocim 
przed Panterą. Czas 3.02 i pół. Tot. zw. 
22 zł, porz. 41 zł.

W  gonitwie drugiej o nagrodę 3.000 zł 
na dystansie 1.600 m pierwszy minął ce
lownik Negreseo przed Ollwerem w  czasie 
1.53. Tot. zw. 13 zł.

W  gonitwie trzeciej o nagrodę 4.200 zł 
na dystansie 2.400 m w ygrał łatwo Orion 
IV st. państw. Leszno przed Helikonem. 
Czas 2.50. Tot. zw .'12  zł, porz. 13 zł.

W  gonitwie czw artej dla dwulatków o 
nagrodę 7.000 żł na dystansie 1.200 m zwy 
ciężył Astrolog H. Woźniakowskiego przed 
Wirem II. Czas 1.21 i pół. Tot. zw. 22 zł, 
■>orz. 24 zł.

h a , < zcudtódj& i£
■Siedzi Niem iec na zagrodzie 

I w ku łak  się śm ieje —  

piwo ścieka mn po brodzie —*

mówii}, że łzy leje.

W gonitwie piątej o nagrodę 10.000 z ł 
na dystansie 2.600 m  pierwszy stanął u 
celownika W iraż A. Mieczkowskiego przed 
Bojarem i Prachtkerlem . Bez m iejsca Łuk 
II, niosący 64 k g  wagi. Czas 3.05. Tot. 
zw. 44 zł, fr. 14, 15 i  14 A  

W  gonitwie szóstej o nagrodę 3.600 zł 
na dystansie 1.800 m  pierw ssa U m bm ga 
st. państw. Albigowa przed Rarissimą. 
Czas 2.07 i pół. Tot. zw. 28 24, ftp. 13 i  23 zł, 
porz. 112 zł-. »

W  gonitwie siódmej dla dwulatków o 
nagrodę 5.000 zł na dystansie 1.000 m  zwy 
ciężył Syn Puszczy st. państw . Leszno 
przed Ja sta rn ią  m  i B ystrą TI. Czas 1.06 
i pół. Tot. zw. 24 zł, fr. 13, 12 i 15 zł, 
porz. 37 zł.

W  gonitwie ósmej o nagrodę 5.000 zł 
na dystansie 2.000 m Ik aria  H. Jagodziń
skiego pokonała finiszującą Jaworzynę. 
Czas 2.15. Tot. zw. 11 zł, fr. 11 1 13 zł, 
oorz. 40 zł.

W gonitwie dziewiątej o nagrodę 3.600 
zł na dystansie 1.800 m pierwsza Gold- 
quelle st. państw. Racot przed Lotną II. 
Czas 2.07. Tot. zw. 18 zł, fr. 17 i 13 zł, 
oorz. 163 zł.

W gonitwie ostatniej o nagrodę 3.000 A  
na dystansie 1.600 m zwyciężył Pinia st. 
państw. Łąck przed Globusem. Czas 1.53. 
Tot. zw. 23 zł, fr. 14, porz. 33 zł.

ukończenia 17 la t ! co najm niej szkoły 
powszechnej. Zapisy przyjm ują! Zarząd 
Uniwersytetu i Inspektorat Szkolny L u
belski. Powiatowy Z. Ml. W. kieruje chI '  
powiednich kandydatów  ■ słuchaczy.

W  dniu 15.X br. rozpoczyna swoje 
prace 4-ro miesięczny knrs męski U. 11 
im. M acieja. Rata ja  w Rachaniach po w. 
Tomaszów Lubelski. Na kurs przyjmo
wana jest młodzie* w Wicku od 18 do 
30 lat. Wszyscy uczestnicy kursu  zam ie
szkują w internacie Uniwersytetu, stano
wiąc jedną rodzinę, w  oparciu O którą 
tworzą treść nowego iycia. Zapisy p rzy j
muje kierownictwo U. L. Szczegółowych 
inform acji w sprawacli U. E. udzielają 
wszystkie ogniwa organizacyjne Zw. Mł. 
W. R. Pi F.mpe.

K a l e n d a r z y  |

D zifc Teresy od D. J. 
jutro: Franciszka Ser.

W A ŻN IEJSZ3 TELEFONY 
Pogotowie ratunkow e » , , , 22 ?! 
S tra t ogniowa , , , , . . „ l l - i  
Pogotowie elektryczne przy E lek

trow ni Miejskiej r • > > < 29-t 
W arsztaty  wodociągowe 1 k analia  21-4 
Dyżurny Komendy M iasta M.O. tel. 23-8t

| t e a Tt r i  K I N A  1
Z TEATRU MIEJSKIEGO

Codziennie o godz. 18.30 „W alący sl< 
dom" M. Morozowicz - Szczepkowskiej — 
z Z. Chmielewskim, Błońską, Ładosiówną, 
Samochockim, Kowalcrylciem i śliwą w ro
lach głównych.

DOM ŻOŁNIERZA dziś i  codziennie ak
tua lna  rew ia Koeinblński 1 Kwasi bo rsk t 
Focz. •  godz. 6.30.

TEATP MARIONETEK „BEMOL" w 
Świetlicy Z. Z. Pocztowców przy ul. Peo-f 
wiaków 13. Przedstaw ienia: wtorki, czwart 
k i i  soboty godz. 17-ta; niedziele i  święta 
godz. 12-ta 1 17-ta.

KINO „APOLLO". W yświetla baśń fil- 
mową prod, sow p t :  „Za siedmioma góra
mi'*. N adprogram : Nowiny dnia n r  '16 ■' 
dod. Morze.

KINO „BAŁTYK". Polska komedia mu
zyczna „Kołnierz królowej M adagaskaru". 
N adprogram : Polaka Kronika Filmowa 
N r 25. Początek sean&ów: godz. 15, 17 
i  19.

KINO „RIALTO". Polska korrtedis 
„Sportowiec mimo woli". Nadprogram? 
Polska K ronika Filmowa n r  23. Początek 
seansów o godz. 13, 15, 17, 19, w niedzielę 
i Święta dod. seans o godz. 11.

-ooo-

Zasiewy ozimin m  Ośrodkach 
K ultury Rolnej

Prace siewne W Państwowych Oirod- 
kach tiu ltu ry  Rolnej m ają ogromny 
wpływ na  rozwój wszystkie!? gospo
darstw  rolnych' naszego województwa.

OSrodki Kultury Rolnej posiadają 8.759 
ha powierzchni użytków rolnych, n więc 
tym samym są najpowabniejszym pro
ducentem nasion zbóf W województwie 
lubelskim. W  roku bie£ącynt plan zasie
wów w O irodkach Kult. Roln. przew idu
je zwiększenie obszaru pod wprawę rb ó ł 
chlebowych o 1000 lia w stosunku do ro 
ku ubiegłego. Pod zasiew zbóż ozimych 
przewidziano' w planie około 8400 ha, 
z czego przeznaczono pod sasiew Syta 
2050 ha, pszenicy — 1251 ha. rzepaku 
i jęczmienia ozimego — 125 ha.

Obecnie dokonana. Ju t w 100 proe. *ff- 
siewu jęczmienia f rzepaku nzimegtf, w 
70 proc. zasiano Żytem !t Zaledwie 20 
proc. -7  pszenicsf, według przewidywać

nego planu, co slanowl wykonanie 7t 
proc. zeszłorocznych zasiewów.

Mamy nadzieję, Iż mimo hraku inwen
tarza i wielu innych trudności. Woje
wódzki Urząd Ziemski dołoiy wszelkich 
starań, by administrowane przezeń O 
środki Kuit. Roln. w niedługim czasie 
zostały obsiane w 100 proc.. Da nam 
pewność, iż w przyszłym roku będzie je
szcze więcej* nasion zbói kwalifikowa
nych', co podniesi3 plony naszych rolni
ków.

RECITAL ŚPIEWACZY 
ZOFII M ASSALSKIEJ 

15219 o godz. 19-tej w sali Towarzystw* 
Muzycznego odbędzie się recital śpiewaczy 
znakom itej śpiewaczki Zofii MRasa takiej. W 
bogatym programie usłyszymy arie 1 ple
śni kompozytorów p»l.«fltich i zagrań leś
nych. Bilety w cenie od 20—80 zł do na
bycia w księgarni Z. Budziszewskiego, 
K rak. Przedm. 29.

DROBNE OGŁOSZENIA j

NAUKA |
ODZIELAM m atem atyki do m atury. N a
rutowicza 22 m. 9. 1388

KURS JĘZYKA ANGIELSKIEGO rozpo- 
czyna '  Insty tu t P racy Nauczycielskiej 15 
października. Inform acje —  Narutowicza
37' 13 P ________ ___ 1353
ZAPISY na Kursy S tenografiC  pisania na 
maszynie, przyjm uje codziennie Sekreta
r ia t Instytutu. Narutowicza 37, n  p. 1254 
KURSY kroju, modelowania, najnowocze^ 
śniejazym systemem prowadzi Juszkiewi- 
caowa, Królewska 17. Wynik nauki szybki, 
gwp niowany. 1338

KI i.svr Przysposobienia Buchalteryjncgo 
dla poc zatkojących 1 zaawansowanych. 
Zapisy do 1  października przyjm uje Zwią- 
zek. K ręgow ych ul. Narutowicza 27 w  po
niedziałki, środy i p iątk i w godzinach 
!7—19. 1217

POSZUKUJE kulturalnej osoby do nie
mowlęcia. U trzym anie i  pensja. Staszica 
8 m. 6. -1310

KUPNO -  SPRZEDAŻ |
ODDZIAŁ Produkcji Surowic t  SzcJBpto- 
nek Państwowego Zakładu Higieny w  Wo
li Sławińskiej koło Lublina podaje do wia
domości, że j&st do nabycia szczepionka 
przeciw wściekliźnie. Zamówienia należy 
kierować pocztą do Oddziału w Woli Sła 
wińsklej k. L ublina - 1329

! PRACA |
KRAWCOWA poszukuje'szycia po domach. 
h oma Panny Mrvrii 58, Rumińska. 1380
OD ZARAZ na stałe potrzebna osoba do 
szycia i praczka. Wiadomość: Sieroca 11 
**> godz. 3-ej. 1379
POTRZEBNA od zaraz rutynow ana ku
charka. Wiadomość: 1-go M aja 4b, Bar.

AS87

WACŁAW KACZOROWSKI. W ytwórnia 
m usztardy i art. spożywczych, W arszawa, 
11-go Listopada 48, wznowiła swoją pro
dukcję i  poleca m usztardę przedwojennej 
jakości, opakowanie firmowe. Zastępstwo: 
M arlaj Kusaj, Lublin, Skłodowskiej 16/7.

1263
SPRZEDAŻ mebli różnego gatunku w  
mniejszych 1 większych ilościach. Kośmi- 
nek. Sucha 19 m. 2. 1 1 3 7

DOMY — place sprzedaje koncesjonowane 
przedwojenne Biuro „W ygoda" Michałow
skiego, B ernardyńska 28. Tel. 34-87. 726
MASZYNĘ do pisania z wałkiem kupi sy- 
ropiam ia Lubań —  Wronki, Betonowa 5,
tel. 26-75. ^  1363
MĄKĘ ziemniaczaną m ark i „Słońce" za
leca ze składu syropiam ia Lubań —  W ron
ki. Tłeto^wn, 5. tel. 26-75. 1362
U BH A kiA  robocze, płaszcze nieprzem a
kalne, kupi syropiam ia Luba* —  Wronki, 
Batonpwa 5, tal. 2&-7<k.' JOttir ... - „w v

FORTEPIAN  kró tłd  wiedeński sprzedam.
W yszyńskiego 10 m. 40. 1164
SPRZEDAM m aszynę czapniczą I kraw iec
k a  niedrogo. N arutow icza 22 m. 35. 1340
HURTOWNIA1 i.E lteha'1 wysyk. galanterię 
za zaHczenien*. Warszawa, UW. Jerozolim
skie 45 m. 12. 1356
KSIĄŻKI kom plet 30 tomów Kraszewskie
go sprzedam. Lubartow ska 31—14. Godzi
n a  16—17. 1289
LUSTRO fryzjerskie 100x43 sprzedam. WSa 
doaność w  A dm inistracji „Gazety Lubel
skiej". 1385
KUPĘĘ5 „M ajdanek — T eka Graficzna Toł- 
kaczewa". Wiadomość w  Adm inistracji 
„Gaaety Lubelskiej". 1388
TAfłCOW nowoczesnych narodowych dosko 
nałe samouczki wysyła Poznań 2, skĄ^tka 
1065. - 1 3 7 1

CEBULE, owoce, buraki, kapustę, cukier, 
miód, świnie 90—200 k g  kupuję hurtem  
(wagonowo). . Wiadomość wyczerpująco 
„Gazeta Lubelska" dla * Spółdzielnia".

1369*

ZAGUBIONE DOKUMENTY f
UNIEWAŻNIAM skradziony dowód oeobł- 
sty  n a  nazwisko Cieśla Stefan. 1374

UNIEWAŻNIAM k a r ty  żywnościowe N r 
14162. 21305 n a  nazwisko Żywieckie z pde- 
------------------- ----  1375częeią Zarządu Miejskiego.

ZGUBIONO k a rtę  ewakuacyjny i rejestia- 
cyjną przejeżdżają* Skariyako-Kam  lenny 
na n a z w isk o  Rajcauk Jan, Lubartów, P ięk
na. 1376
SKRADZIONO k artę  rejestracyjną R.K.U, 
w ydana w  Kraśniku, n a  nazwisko N ow el
k i Konrad, K neszów . 1370

j~ BOŻNE f
POSZUKUJE pokoju przy rodzinie. Zgło 
szenla „Gazeta Lubelska". Oferty 
„M aszynistka". 122*

LEKARZ dentysta H enryka Rakocz przyj
m uje K rak. Przedm. 6 m. 7. 07T

DR PTNUS, choroby skórno - wenerycz- 
no wewnętrzne. Lubartow ska 18. 1231

1000 ZŁOTYCH daśettnie i więcej zarobiM 
w  kaidoj miejscowości sprzedażą pokup- 
nych, wyaokowartościowyeh towarów. Pro
spekty  wysyła: ,JT ortana" Kraków, Oko
cimska 19. IW .

UNIEWAŻNIAM dowód osobisty, papiery 
repatriacyjne wydane przez P. U. R. w Lu
blinie, legitym ację członkowską P. P. S. na 
nazwisko Mańko Kazimierz, sam ieezkały

» S . . . r  j . 1  / / '  r /  • j .  J  J  /  « s i .

AGENTÓW - domokrążnych do sprzedaż) 
polnipnych tow arów  kosmetycznych poszu 
kujemy. D uły zysk aapewniony. P rd»i)* tj 
wysyła .Floriana" Kraków, Okocimska

132}
PRACOWNIA F u te r  W acław WBjcik. 
Lublin, 1-go M aja 4 a, przyjm uje fu tra  <lo 
przeróbek 1 faaonowania. Ceny przystępne.

134»
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FASBIARNIA i PRALNIA CHEMICZNA

J. F R Ą C K I E W I C Z
LUBLIN, Kościuszki 3

im

P O S Z U K I W A N Y  1373

m a j s t e r  m y d l a r s k i
Wysokie uposażenie i mieszkanie zapew
nione. Offfty z życiorysem nadsyłać pod 
„Praca" do W ydziału Kolportażu Sp. Wyd. 

„Czytelnik" w Gdyni u). Mściwoja 9.

L

Fabryka Maszyn 
i Kamieni Młyńskich
G. K U L I K  L u b l i n
F a b ry k a  W enota 24, teł* 20-58 
I tiu ro  Bn»u*k.n 3 5, t d .  26-36

NaccsinU.j.. i o watowego Urzędu Prze
wozowego Włodzimierzowi Z jawnemu, m jr. 
A. Z amiech owakiemu i kpt. Józefowi Gra- 
bowieekiemu dziękuję serdecznie za bezin
teresowną i obywatelską pomoc w zała t
wieniu sprawy mieszkaniowej, k tó ra  umoż
liwiła mi f.owrót do służby państwowej. 
1200 Aleksander Szeligowski

PODZIĘKOWANIE 
W szystkim tym, którzy oddali ostatn ią 

przysługę śp. Helenie Sobolewskiej, a w 
szczególności wielebnemu ks. Michalskie
mu, Dyrekcji „Czytelnika" oraz koleżan
kom i kolegom, składają serdeczne „Bóg 
zapłać"
1383 M atka  ł Siostry

| OGŁOSZENIA URZĘDOWE
K O N K U R S  

MIEJSKA RADA NARODOWA — 
ZARZĄD M IEJSK I 

w  Lubartowie 
ogłasza niniejszym konkurs na następują* 
ce stanowiska:
1. rachm istrz Zarządu Miejskiego,
2. referenta podatkowego Zarządu Miej

skiego,
3. ogrodnika miejskiego (warzywnictwo i 

kwiaciarstwo).
Kandydaci winni posiadać kilkuletnią 

praktykę w danym zakresie, a  1 1 2 nadto 
znajomość administracji, samorządowej o- 
raz nieprzekraczalny wiek 45 lat.

Kandydaci winni do dnia .10 turzeinla 
191,5 r. nadesłać do Zarządu Miejskiego w  
Lubartowie:

a) podania z własnoręcznie napisanym 
życiorysem,

b ) świadectwa wagi. inne dokumenty, 
lub ich odpisy uwierzytelniane o posiada
nym wykształceniu 1 dotychczksowej p ra
cy, i

c) zaświadczenie o moralności.
Do stanowisk przywiązane są  pobory: 
ad 1) według V III i ad 2) według IX 

grupy płac samorządowych i deputaty 
żywnościowe w  naturze, natom iast ad 3) 
według umowy, plus mieszkanie, opaj i 
światło.

Osobiste zgłoszeni? się kandydatów rów
nocześnie z podaniami itp. pożądane.

Podania nieuwzględniome pozostaną bez 
odpowiedzi.

Burm istrz m. Lubartow a 
T. Tomasiak

Sekretarz:
M. S trzyżew ski 1193

składających się * używanej garderoby, 
bielizny i obuwia damskiego, zastawy sto- ( 
łowej porcelanowej i szklanej, naczyń k u - ) 
chennych i  innych rzeczy użytku domowe- 
go, oszacowanych na łączną sumę zl. 
10.080.—.

Ruchomości można oglądać w dniu licy
tacji w  miejscu i czasie wyżej oznaczo
nym.
Lublin, dnia 27 września 1945 r.

Komornik
1278 W. Kiecol

WOLNE POSADY
Powiatowa S tacja Obsługi Traktorów  i 

Maszyn Rolniczych poszukuje pracowni
ków: kierownika technicznego (kwalifika
cje), technika budowy maszyn, specjalisty 
silników spalinowych lub mechanika tra k 
torowego ze znajomością maszyn rolniczych 
1 przygotowaniem biurowym, 3-ch bryga
dierów, znajomość obsługi 1 napraw  tra k 
torów, oraz pełne przygotowanie biurowe, 
trzech traktorzystów  z ukończonym kur
sem traktorow ym  1 przynajmniej półroczną 
praktyką, lub bez kursu, a z wielole.'.'-; prak 
tyką. W arunki: kierownik techniczny 6—7 
grupa uposażenia służb., brygadier 10—11 
grupa upos służb., trak to rzysta  12—13 g ru
pa Uf osaż. służb. 1155

PRZETAUu KTCCS*'"TICZONY 
K om itet Budowy S tarostw a w Tomaszo

wie Lubelskim ogłasza przetarg- na wyko
nanie robót centralnego ogrzewania w no
wym budynku S tarostw a w Tomaszowie 
Lubelskim.

ślepe kosztorysy do odebrania w  refe
racie budowlanym Starostw a w Tomaszo
wie Lubelskim. N a żądanie mogą być ró
wnież wysłane pocztą.

Termin składania ofert upływa dnia 29 
września 1945 r. o godz. 12-ej, po czym 
nastąpi otwarcie i  ogłoszenie wyników 
przetargu.

iS tarosta Powiatowy 
1212 i  Alfred Gryniuk.

32*.- 165— 85.—

* Wydział Aprowizacji i Handlu Z. M. za
wiadamia, że W czasie od 25 września do 
5 p aź d z ie rn ik  br. odbędzie się sprzedaż j 
tytoniu na karty  żywnościowe z m-ca 
września — października br. po cenie kat. 
n .  Tytoń będzie wydawany na kupon nr 
22 kat. n  po 50 gram  no kupon i kat. n i  
po 25 gram.

Sprzedaż tytoniu odbędzie się w niżej 
wymienionych sklepach rozdzielczych:

L.S.S. ■— Narutowicza 55, "Zamojska 10, 
Dolna P. Marli 28 a, 1 M aja 29. Bychaw- 
ska  45, Bychawska 78, Kalinowszczyzna 
51, Lubartow ska 29, Staszica 22, Nowa 1, 
Krak. Przedm. 10, Krak. Przedm. 58, Pół
nocna 43.
1 w  M iejskim Punkcie Wyrównawczym, 
Królewska 15.

Naczelnik Wydziału 
1292 inż. T. Rawita - Ostrowski

700.— 360.— 180.-

OGŁOSZENIE PRZETARGU 
Punkt E tapowy Państwowego TJrzędu 

Repatriacyjnego w LubKnie ogłasza' prze
ta rg  nieograniczony n a  rem ont baraków  
dla repatriantów  w Lublinie przy ul. -Fa
brycznej 71. Term in składania ofert 27 
września 1945 r. w Biurze P unk tu  E tapo
wego w Lublinie, ul. Fabryczna 71, gdzie 

.m ożna oglądać m ające być w ykonane robo
t y  ora^^otrzymać Informacje. Do ofert do

łączone 'pow inno być wadium: w  wysoko
ści 5»/0 oferowanej sumy. O tw arcie ofert 
nastąp? dnia 28 września br. o godz. 11 w 
Biurze P unktu  Etapowego. Zastrzega się 
prawo wyboru dowolnego oferenta oraz u- 
nioważnienia przetargu bez podania po
wodów. f 1195

OBWIESZCZENIE
O LICYTACJI RUCHOMOŚCI 

Komornik Sądu Grodzkiego w  LabMnle 
rewiru III, W acław Kiecol, m ający kan 

c e la rię  w Lublinie, ul. K rólewska 17* n a  
podstawie art. 602 k. p. c., pedale do pu
blicznej wiadomości, 4e tłnła 2 pa£dałemi- 
ka 1945 r. o godz. 8.30 w  Lublinie,. 0 .  
Krak. Przedm. n r  78 (S%& Okręgowy — 
sala rcepraw, odbę&rift się l-flz» Hcytacja. 
skonfiskowanych,/' dowodów * moczowych,

KOMUNIKAT 
1 PAŃSTW OWEJ SZKOŁY

MLECZARSKIEJ W RZESZOWIE 
. Od października 1945 r. urucham ia się 

w  Rzeszowie Państwowe Spółdzielcze Li
ceum Mleczarskie. P rogram  nauki i p rak 
tyk i zawodowej rozłożony jest na trzy  la 
ta . W arunki przyjęcia są następujące:

1) ukończenie 4 klas gimnazjalnych ty- 
jw ogólnokształcącego zawodowego lub 
r.ftwftwzędnego. D ii  kandydatów, k tórzy  
nie m ają ukończonych 4 klas gim nazjal
nych, przewiduje się uruchomienie klasy 
przygotowawczej.

2) ukończenie 18 la t życia.
Nie przyjm uje się do szkoły osób ułom

nych, niedorozwiniętych fizycznie lub cho
rych n a  zakaźne choroby. N auka jest bez
płatna. P rzy szkole jest internat, z które
go uczniowie mogą korzystać bezpłatnie. 
Opłaca się tylko koszt wyżywienia, które 
prowadzą sa m i' uczniowie. na zasadach 
spółdzielczych. Koszty wyżywienia wyno
szą ca 500 zł. miesięcznie i zależeć będą 
od urzędowych przydziałów żywności. Kil
ku  uczniów zdolnych i pilnych może o- 
trzym ać stypendium, w wysokości części 
kosztów, wyżywienia. Kandydaci, ubiegają
cy Bię o przyjęcie na pierwszy rok Liceum 
winni przesłać pod adresem szkoły w ła
snoręcznie napisane podanie i dołączyć na
stępujące świadectwa w oryginałach lub u* 
wterzytelnionych odpisach:

1) M etrykę urodzenia,
2) świadectwa szkolne,
3) własnoręcznie napisany życiorys,
zobowiązanie rodziców lub opiekunów,

że pokryją koszty u trzym ania ucznia w 
internacie.

—•- Dyrekcja
Państwowego Spółdzielczego Liceum

1279 Mleczarskiego w  Rzeszowie

W ytwórnia Państwowego Monopolu Spi
rytusowego w Lublinie zawiadamia, że ceny 
na wyroby monopolowe zostały obniżone.

Z dniem dzisiejszym obowiązują następu
jące detaliczne ceny sprzedażne:
a) W ódka czysta  111 0,5 0,95 

wódka czysta 40"/o 290.— 150.— 80.—
45o/o 325.— 165.— 85.— 
55<>/o 395.— 200.— 105.—‘ 

wyborowa 45o/0 365.— 185.— 95.—
b) Okowita monopo

lowa mocy 550/0
c) Spirytus do' celów 

domowo - leczni
czych, 950/0

dl Denaturat m. 92*/o 100.— 55.— —.— 
1256

OGŁOSZEENIE
O PRZETARGU NIEOGRANICZONYM

D yrekcja Okręgu Poczt i Telegrafów w 
Lublinie ogłasza niniejszym przetargi nieo
graniczone na:

1. Remont kapitalny budynku urzędu 
pocztowego — 1-no piętrowego w Sando
mierzu, ul. Żeromskiego 8, o kubaturze — 
5.100 m. sześć.

2. Remont kapitalny budynku urzędu 
telef. - telegr. — 1-no piętrowego w R a
domiu, ul. Piłsudskiego 16, o kubaturze — 
6.900 m. sześć.

Każda z robót wymienionych w pkt. 1 i
2, stanowi przedmiot osobnego przetargu.

P rzetarg  rozpocznie się w  dniu 8.X.1945 
r. o godz. 12 w  lokalu Oddz. Bud. D.O.P.
i T. w  Lublinie, ul. Szopena n r  9, parter, 
pok. n r  1. Do ‘ego term inu dopuszczalne 
jest składanie ofert pisemnych.

We wskazanym wyżej biurze i godzinie 
zainteresowani mogą przeglądać kopie ry 
sunków, wzory umów itp. przepisów oraz 
nabywać ślepe kosztorysy.

D yrekcja O.P. i T. zastrzega sobie p ra
wo w yboru z przetargu przedsiębiorcy bez 
względu n a  cenę oraz prawo uznania, że 
przetarg  nie dał wyniku. '  1306

PRZETARG 
na roboty asenizacyjne w obrębie Oddzia
łu Drogowego Zamość. Termin składania 
ofert od chwili ogłoszenia do dnia 11 paź
dziernika 1945 r. Wszelki*, inform acje mo
żna zasięgnąć w Oddziale Drogowym Za
mość, Ref. Techniczny. 1372

ZAPOWIEDŹ
Podaje się do ogólnej wiadomości, że:
1. nieżonaty Paw eł Gierba, rolnik, za

mieszkały w Osowie gm ina Sobibór, po
wiat Włodawą, syn rolnika Grzegorza Gier- 
by, zmarłego, ostatnio zamieszkałego w 
Osowie powiat Włodawa i  tegoż małżonki 
Heleny a domu Dolińska, zamieszkałej w 
Osowie powiat Włodawa,

2. niezamężna Janina Kazimiera Przy- 
godzka, córka rolnika, zamieszkała w Guł- 
tawach gmina Nekla powiat Środa, przed
tem  w Osowie pow. Włodawa, córka rolni
k a  Jan a  Przygodzkiego, zmarłego i o sta t
nio zamieszkałego w  Gułtowach powiat 
Środa i tegoż małżonki Stanisławy z do
mu Kniat, zamieszkałej w  Gułtowach,

chcą zawrzeć związek małżeński.
Urzędnik Stanu Cywilnego

1381 Kamiński.

i INICJATYW A RPYWATNA HANDLU 
’ NALEŻY WYZYSKAĆ STOSUNKI 

Izby Przemysłowo - Handlowe w ystąpi
ły do [ M inisterstwa Handlu Zagraniczne
go 1 żeglugi z  wnioskiem o dopuszczenie 
pryw atnej inicjatywy przy nawiązaniu 
stosunków handlowych z zagranicą. Cały 
szereg ftarn posiada uświęconą, dziesiątka
m i la t pracy  tradycję w  stosunkach han
dlowych z najpoważniejszym i ośrodkami 
g o s p o d a rc z y ró ż n y c h  państw. Bezsprze
cznie powlii m e nawiązanie stosunk&w han
dlowych byłoby wskai-ane 1 przyniosłoby 
daleko idące korzyści naszemu bilansów 
handlowemu.

Mby pirzygotowują w ykaz istniejących 
firm , k tóre przed w ojną trudniły się im
portem  i eksportem.

Wszelkich inform acji udziela Izba Prze
mysłowo - Handlowa w  Lublinie, ul. Szo
pen* 12, pokój nr  4. '
' ^ • D yrektor Izby

in i. Tadeusz K ryński

PRZETARG
D yrekcja Okręgową^ Kolei Państwowych 

w Lublinie ogłasza przetarg: nieograniczo
ny na wykonanie robót z m ateriałów  
przedsiębiorcy na:

2) Gruntowną naprawę budynku m uro
ni Nr. 8 na st. Dęblin.

2) Gruntowną naprwę budynku m uro
wanego dworca n a  st. Krzywda!

3) Gruntowną napraw ę budynku n a  s1.’ 
Samów.

4) Budowę studni kopanej z kręgów ce
mentowych 100 cm. na st. Łaskarzew.

5) N aprawę 11 budynków * W arsztatów  
Sygnałowych w  Radomiu.

6) Naprawę i pogłębienie studni kopa
nej na km. 60 szlaku Radom :— Różki.

7) Odbudowę budynków murowanych 
Odlewni Kolejowej przy ul. Dolnej n r  20 
w Radomiu.

8) Gruntowną napraw ę budynku stacji 
pomp na st. Krzywda.

9) N aprawę m agazynu towarowego na 
st. Krzywda.

Bliższe szczegóły, w yjaśnienia i koszto
rysy ślepe otrzym ać można w  Oddziale 
Drogowym w Rjfdomiu, ul. Podjazdow a, 
dom kolejowy n r  14 i tam że sk ładan ie  o- 
fert, otwarcie których nastąpi w dniu 2 
października 1945 r. o godz. 12-ej.

Dyrekcja zastrzega sobie praw o wyboru 
oferenta. 1307

ZAWIADOMIENIE 
Miejski W ydział Aprowizacji i  Handlu 

zawiadamia, że na miesiąc październik br. 
wyznaczone zostały na chleb niżej podane 
kupony: *

Z k arty  żywn. kat. I  kupony N r N r 8, 
9, 10, 11, 12, 13 k  2 kg  — 12 kg;
• z  k a rty  żywn. kat. I I  kupony N r N r 8, 
9, 10, 11, 12 h 2 kg  — 10 kg; 

z  k a rty  żywn. kat. IH  kupony N r N r 5,
6, 7 & 2 kg  — 6 kg; kupon N r 8 & 1 kg  —
1 kg;

z k arty  żywn. I R  kupony N r N r 5, 6,
7, 8 a  2 kg — 8 kg;

z k a rty  żywn. I I R  kupony N r N r 5, 6, 
7 ń 2 kg  — 6 kg; kupon N r 8 M  k g  —
1 kg.

Naczelnik W ydziału 
1378 inż. T. Rawita-Ostruwski.

D yrekcja Okręgowa Kolei Państwowych 
w Lublinie podaje do wiadomości, że z dn. 
20 sierpnia br. weszła w  żyde nowa Tym 
czasowa Taryfa Towarowa Polskich Kolei 
Państwowy cli (Linie normalnotorowe i sze
rokotorowe) część IB .

Egzemplarze powyższej ta ry fy  są do n a 
bycia w  Składnicy Taryfowej Wydziału 
Handlowo-Taryfowego Dy*. Okr. Kolei 
Państw , w  Lublinie, ul. Wyszyńskiego 14, 
pokój 57, w  cenie 100 zł za  egzemplarz.

1377
~  D yrekcja Okręgowa Kolei Państwowych 
w Lublinie podaje do wiadomości, że do 
składów pociągów, kursujących n a  głów
nych liniach P. K. P. są włączone wagony 
służbowe, celem ułatw ienia podróży p ra 
cownikom państwowym * i  P . K. P., uda
jącym  się w podróż służbową. Z przejazdu 
w  tych wagonach mogą korzystać praco
wnicy państwowi i  P. K. P. udający się w 
podróż służbową i zaopatrzeni w  tzw. „miej 
scówkę" tj. zezwolenie n a  zajęcie miejsca 
w  tych wagonach. Podstaw ą do uzyskania 
miejscówki jest ak tualna delegacja służbo
w a w  połączeniu z legitym acją służbowa. 
W yjątek stanowią posłowie do K. R. N., 
k tórzy mogą zamawiać m iejsca telefoni
cznie, bądź też za okazaniem legitym acji 
poselskiej. Miejscówki w ydaje W ydział Ru
chu —• Dyspozytor Ruchu D. O. K. P . w 
Lublinie .pmzy ul. Wyszyńskiego N r 14 po
kój 36. 1384

PRZETARG NIEOGRANICZONY 
Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych 

w Lublinie zaprasza do składania ofert na 
wykonywanie robót przeładunkowych na 
otacjaph stycznych kolol normalnotorowych
i wąskotorowych Charsznica, Jędrzejów, 
Kocmyrzów, Nałęczów, Zwierzyniec i W erb 
kowłce ład unitów całowagomówych i drob
nicowych z  wafeonów to n i normalnego do 
wagonów toru  wąskiego i o d w ro tn ie .

O ferta może być złożona na wykonanie 
przeładunków n a  wszystkich wymienio
nych stacjach łącznie lub  tez na jednej z 
tych stacji.

Oferty należy nadsyłać lub składać do 
skrzynki ofertowej umieszczonej w gma
chu Dyrekcji w  Luhlinie p rsy  u’ W yszyń
skiego N r 1 *

Termin rozpoczęcia p rze targu  dnia 3 paż 
dzica-nika 1945 r. godz. 10 w gmachu Dy
rekcji.

Bliższe inform acje można otrzym ać w 
godzinach -urzędowych w Wydziale IColoi 
W ąskotorow ych tejże Dyrekcji pokój N r 55 
lub na wymienionych stacjach, iub też  w 
miejscowy oh Zarządach Kolei W ąskotoro
wych. 1383

ZARZĄD M IEJSK I W KRAKOWIE 
OGŁASZA KONKURS 

NA STANOWISKA:
1 ) D yrektora Miej. Muzeum H istorycz

nego,
2) D yrektora Miej. Biblioteki Publicz

nej.
Kandydaci n a  powyższe stanow iska po

winni posiadać następujące warunlti:
Ad 1) a) obywatelstwo polskie, b) u- 

kończone studia uniwersyteckie z zakresu 
historii,*c) działalność naukową z zakresu 
historii m iast i dawnej ku ltu ry  mieszczań
skiej, d) praktykę w-służbie muzealnej.

Ad 2) a )  obywatelstwo polskie, ukoń
czone studia uniwersyteckie (W ydział Hu
m anistyczny), c) działalność naukową w 
zakresie zagadnień, związanych z bibliote
karstwem , d) prak tykę W którejkolwiek 
bibliotece naukowej lub egzam in państw o
wy bibliotekarski I-szej kategorii.

Ad 1 1 2 .  Wynagrodzenie będzie ustalone
w drodze umowy.

Podanie w raz  z życiorysom i odpisami 
dokumentów 'należy składać w  te rm in y  
do 10-go października 1945 w  Zarządzia 
Miejskim w  Krakowie, W ydział Personal
ny, pl. WW. Świętych n r  3, I  p.
Kraków, dnia 15 w rześnia 1945 r.

•  P rezydent m iasta:
1330 M> z. Ina. Tor wr.
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